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narg siKfertl na pasMarzu i ¥M> 
flskafy len matołku. -  Menorlafi pracpunlkiii m ń- 
surowych. -  śuiterfc Azewa. -  SeSt̂ yraiile Klebia- 

irieczns&o wlsraywasza we L^s-tie.

Tramwaj pogrzebowy we Wiedniu.

W e Wiedniu zaprowadzono niedawno dna nasza przedstawia otwartą ścianę w o 
wozy tramwajowe, przeznaczone do prze- zu i wnętrze klatek do których wsuwa się 
ważenia trumien z osobami zmarłemu tiumnu.
W óz taki może pomieścić 25 trumien. Ry- — —m

R O ZS ZE R ZC IE  KOMPETF.NCYI SĄ­
DÓW  DORAŹNY CH.

Warszawa, (Pa l) .Kurier Czerwony" 
donosi, że ministerstwo spraw wewnętrz­
nych wniosło projekt noweli do ustawy o 
sąd ach d'.1 raźnych przewidującą oddanie 
pud sąd doraźny wszystkich winnych za­
machu na życie iub bezpieczeństwo osoby 
piastującej najwyższy urząd w Rzeczypo­
spolitej.

PODPISANIE UM O W Y HANDLOW EJ 
Z BELGIA.

Warszawa. (Pat) „Ekspress poranny" 
podaje: W  dniu wczorajszym po podpisa­
niu umowy handlowej polsko-belgijskiej w 
Brukseli powrócił do W arszawy poseł bel 
gijskł przy rządzie polskim

GENERALNY SPADEK W ALU T. _

Wiedeń. (Pat) „N. Fr. Presse" z Zury­
ch u: Katastrofalne zaostrzenie się sytua- 
eyi międzynarodowej wywołało dziś dal­
szy spadek prawie wszystkich walut na 
rynkach neutralnych. W  Zurychu marka 
niemiecka spadła do 0‘005 inne waluty 
równletż spadły. W edle depesz berlińskich 
dolar doszedł tam do 10.0OÓ ink,

POBÓR PRZESZEDŁ SPOKOJNIE.

Lwów . (Pat) Jak się dowiadujemy, z 
dniem 5. bm. ukończono dodatkowy prze­
gląd roczników 1900 } 1901 na terenie D.

O. K. VI. Pobór przeszedł spokojnie. W  
niektórych mnejscow oścach zgłosiło się 
poborowych więcej,, aniżeli było zareje­
strowanych. Zdarzały się też charaktery­

styczne wypadki, ze niektórzy popisowi 
Rusini decyzyę komisy i poborowej, uzna­
jącej ich za niezdolnych do sniżby wojsko 
wej. uważali za krzywdzącą
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uwaga Luropy kojiaemtrowała się na 
<łww konferencjach, z których jtJha ooey.a 
sJg w Paryżu, druga ctągn e sic w Lozamtia. 
i>ii jsfenwszltij chodzęo o złagodzenie sprawy 
osfezko doi wari niemieckich d.a rKancyi nu A y - 
grcj o roawijązanie sprawy wschodniej, zwią- 
fea.rej ze zwydlęstwUni 'Iiurków. Ponieważ 
na obu tych konfeiencyach głównymi pairtn-e- 
rami są i rancyf 1 Ahgiia, przeto pewna, w>za 
jemna zal-bźMfc ty cli konferencji była aatu- 
ralnto wić? m a. *  e można jedinak za pominąć 
że poza v. -cbcaijim graczami, stoi z tyłu naj- 
i* Pmlejszy niewidoczny, - to test Amtaryka, 
rantoresowana {przez pieniądize, pożyczone 
a!'nntorii; w spraw;o odszkodowań, a pracz 
n-a to roossufciSjĄ w  sprawie tundekicj.

Nfc ’ przy rozważaniu tycłi sprarw 
odrywać o. .uroku c i  Ameryki. Nie można za- 
Póiti srać o powrocie Oemcuceai: z  Arrrcrykf. 
Terv mąż stanu francuski oświadczył jx> po- 
Wroeh, że me miał oii zamiaru okunować 
obszaru Ruhry. Ounowiada to cyrni* poważne 
go odłamu francuskich pór tyków. którzy itfte 
wierzą w  realny skutek tego kroleu, choćby 
Ze względu na to. że robotnicy niemieccy 
unkrnicżlIwliLby wtośk© ckióloatacyę deupotwa 
aiego obszaru. Nie można sprawy zatargu 
powofleiimsgo utemfedco - francuskfego ujmo 
wad przez okulary prasy w ypozwę prawico 
wek która afkfeife, że po ustąpieniu Lloyda

jOeorge‘a, a po dbjiętftu rządów piz.cz Bonar 
Lawa, nastąpi już zirptJłne porozumienie ł bło­
gie skuiikS snowcy ©rynsttacyl dadzą się odczuć 
w całej Europie. Twmczasein interesy i przeci 
vvfę«sfvt»i ekarromtoto zbyt są poważnej 
żeby można >  podiporaąitfcy.ać snom o jakiejś 
faszystowskiej hegjomioriLI nad Europą, w któ­
rą wierzy ntozachwiiiaiiie nasza prawica.

Mówiło się, że Lłoytl fłeorge uLga wypły­
wom anonimowego mocarstwa i tłumaczono 
tent jego stanowisko, wobeć .Francy! wegLędr 
ide wobec Niemiec. Tymczasem Bonar Law 
mimo całą przyjaźń dla francyi nfe postępuje 
inaczej. Rzez aroaianlfafa, bo tu nie chodcsl
o. osobiste widzi nr sj©, 1©cł o obawę angtoł- 
sfcą roysaerzeasla wyływów kapitału francu­
skiego na obszarze górniczo - przemysłowym 
zazębia Ruh r. Anglia obawia s?ę też, źe 
1'raneya zaukupowawszy raz ten obszar, 
mogłaby tylko z nksebęcńfc wymieść słę później 
z niego

To są oczywiście sprawy mety da/szej. 
Na rajzie chodzi o to, że Niemcy żądają mo­
ratorium na oklres dlłiużczy, bo kHkoiotm, 
fcwjordzą bowiem, że w czasie krótszym, przy 
z-Fc fcpustefaey*! gospodarczej o niskiej walu­
cie ze swych ofoowiązań nilę mogą się. wywią­
zać. Niemcy żą|d'ają toż okrążenia dokładnego 
wysokości prefeusyf -francuslrch, które dzielą 
się na żywe (grui-u A —• na. 12 miliardów r,tar. 
złotych grupa 8  — 38 milardów marek z ’ .) 
i na martwe (grupa C — 82 miliardów).. t. zai. 
nie pódłegaiąj amoriyzacyi i oprocentowaniu. 
Anglia żyakyta sofota Ąrrefcjra tej pozycyi 
martwej, podczas, gdy P"a nera ittóerą się 
przy niej, a zarzekłaby s&j chyba, o 8cby ctfug

francuski w Artgf-1 u W  redukeyi. Chodd te' 
vStoc o poradnifiksl Francy} z Anglią.

Fakt rozMew Lamerwicyi parj sk taj cięży
,KonseJo,y«.cyami swofamł na pirzebiesa w y-
S J T I  W wwawtoaei już
PTzez awantury faszystów w  stan “ozarażnic 
ma. Nie na)czy sprawy przecetrać o tv'e i«i 
przy .cj podkła^ta czysto e k o r fu n ^ m !  
moźei ona wwawdfefe wpiłynąć r,a 'pewne ,.-t- 
m’ęrrente, ale me na zndanę stosunków rwtity 
cznych Europy, na wytworzenie słę jakiecoś 
systeuiu koniyjtcufului tgo pod1 opieką Fnwicj 
przeciw Angfi. Snwutną stroną całej sprawy 
jest, ze pośrednio wydtouki na korzyść Nem- 
co w, Którzy, czując zsa sob î Amerykę i 
gh*e. sfaJą sk; coraz twardszymi. A to rsto 
ieży w  żaxfnym wypadSau w interesie Polski.
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(Streszczenie) 

wedltęt powieści 

NORBERTA JACQUES‘A. 

(Ciąg dalszy^

Zdae mi sie, że znam twórcę zamachu. 
JcSt to ten sam brodaty blondyn, i stary pro­
fesor. Sprawcy zniknęli bez śiadu. dokoiiajś- 
my natomiast cbśwuogp aresztowań, a, które 
ttotyczy • również osoby pani zdanej. Jest to 
Ciurą Camzau. Tani v> k praw-aopodobnii*, ja- 
hic stosiniiCi fączy.y ją z fluitein? Oprócz 
w ewnętrznego .jasaefeoaania, nie posiadani 
V/tole włęcoj dowodów jej winy. Ale znam 

.irodbk, któiyby rozwiązał .j&j język. Odlyby 
ram1, pani lirabino miała na tyle odwagi, aby 
'dać się uy/kid-ć, to przyrzekam patii, ż^zito- 
Ułrt panią uniieścó w  tej samej ̂ ceti, w  której 
zuioijduje sto Caifozz?!. Ona nie zna pe^i, juko 
hrafbhiy Toł<f, przy puszcza napewnoj że pani 
'dóącj kół należy. Niechże pani da jej d'o zro- 
zrnreira, żc jakieś nieznaczne przestępstwo. 
5», oslo panią do więzienia. Niedługo pauj 
więzienie opuści, nawet gd^by miano panią 
skasaa7 za, udział' w  grze niedozwolonej Proszę 
jaj pornos obie ca ćź chociażby'4 w  tideczcie. 
Pmt<Reni jocfsak tnroi.ia w  nją w poć przefco- 
n o r . -ha oołożónto rej jest bardzo ciężkie —

'Irłtoba atnyśtoć 'asdleś arsztowaura w  tej sa­
nie,j sprawie. Ona paid prawdopodobne powie 
z kim tradba się porozumieć, co do jej ucte- 
czki. Pani mnk rozwinie, pan? hrabino. W  ten 
ux/sób będkiemy mogli zoredhiarza untesziko- 
ćiiiwić raz na zawsze. Czy to jest bairdzc sza 
lony poinysł?

— Lpe&cię pańskte życacnto! — odrzekła 
L ’Z namysłu hrabin* V; jego głosto brzmiały 
ja ktoś crop-e dżwęęki. W-cnk był poproś tu 
onkiśm1 tiiony sjnosohcnn w jaki zgocMiła się 
na jego zuchwałą propozycyę, piękna kobieta.

— Mnie właśnie czegoś rodóbnogo oradco- 
| wato — rzekła ckrnutlcini głosem — tak chcia
la bym coś robić, bj^ć pożyteczną, w  śmiałych 
prżildsięwzfęclfcdt, życiejiawet zaryzykować, 
abvm czuła wreszcie, ae źyę , a nie wegetuję..

— I tego właśnie szukała pan. w  pota­
jemnych dómacti gry?  — zapyta! nóreo zdzi­
wiony.

— łJ-aprawcy sama kie wiem. W  moich 
sferach czułam się bardzo zle. Życie naszo 
jkst rfestety bardzo bezmyślne i bardzo mo­
notonne. Nic dosłs zeganry żadnych dalszych 
horyzontów;. Nib mogłam tego wytrzymać 
i popełniałam gfujps-twa. Bairdżo panu dizię- 
kuję. —

rf;Wh. idf poczuł gorąco w oczach. Niesłycha- 
iie pożądanie chwyciło go jak kleszczami za 
gardło. Prawie brutalno zapytał?

— A pani: mąż?
Kobiela odcmiwsyckda/a łagodnie:
— w  ku żdcm małżeństwie zostaje coś nie 

sirełntonego, aaś, na co czekało serce. Nic 
memu mężowi pr/iez to nie zabiorę, jeśli 
znayię coś poza nim!

r— Szanuję pai% ! — rzek! Wc-idr a fekikfc

I u laiis
Ł  ty

Od kiifcu lar, ntemał od początków womy. 
rcAtiie I rośsB steasziłwy ,potwór drożyzny’ 
może najokropniejsza z klęsk sorc-.adżo- 
nych zawćcnuiią śwnatowrą. w  szacie inne 

• następstwa ka.aikfzrmi dziejowego, albo uda­
ły już aibo daty s:ę złagodzić; to jedsm r > 
Rios«y się i wyoSbraynm, ja]c złośliwy rak rid 
organizmach poiwojisnuych społeczenstiv.

U nas, w  Polsce, przedstawia s‘ę spira-A ą 
poc? tym względem bardźo groźnie. Duszłśmy 
do tego, że .bsteśmy ca db rozmiarów zarazy 
dróźyźniarted tnjęctoni pailst\vc;n _v; Europie

drźtnie obilawfla siję. w jego głosie po^, 
ltie^tonym.

— N ie brcra ła sfę Iwabina — to jest prąwc 
natury, nie mogę sto go wyrzec. A taraa 
szę mł powiedzieć, co mam uczynić?

—W  dniu, który rani oznaczy, zawio®g 
pa,tlą siwoirn samocliodictn do dyrektora We
•/„etna z którym wszystko dokładnie omó­
wimy. Ptoszę faskc,"Tie ten dzień oznaczyć

— Następnej soboty, o tej samej godWte
PodUtorla się.
— Szait i miuT wSęRlenia będą Wyszc7« «  

—- rzekł Wenk.
_  Czyż cci tyfus przygód, -  zaśmiać 

sie hrabina.
— M e pani, od Ta fc Newskie i urodr
Zdało sto Weatowi, że ego i unięWl

•lUidoiść gorzeją jak płoratoń. Pochyfii sie e to! 
bóko nad! jej ̂ sinuScią ręką, ctsnąc do nfei

gnęia, airoj cnwara w y.azrc mu zgodę )
| rcstuinfcnJc. Nagle szybko wybiegła.

Na ulśity poczuła w ar 'krwi ir;esj3©]o>jnęj 
Półgłosem powtarzała, rtewo, którego wz*i*Ł 

■ {ejrt nte chcą la wymówić:
—, Miifeść!.. mifeść..
W  poltoin \Veuka błąikał się jesz-c-̂ , v , 

zapach. Wenk wdycha? go chctole. ’ 
podniósł obłe ręce i g!o-sen; c!chym> bk] * 
jaloąś tefemnfcę wjthytk rzuod p,7’ otchład 
ciemność', ciężkie hrziemanne słowa;

—i Krew i miłość!... Krew i niiłośe.,.

Ĉ - a  ę i

,1
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/
po  Rosyl ItoNzewIcfkicj i zbledzonej, małej 
Ai.stryi. —

B y.y już w 'cigigRf. ostatnich lat momenty, 
H&ł których zdawało s.'ę. to drożyzna daje się 
i ►panować stała ra i.tic.sea że wreszcie gcczc- 

1 Jcamy się jakiegoś znacznego spadku i usiale- 
■nia"ac-«. Szły  \cż, radosne w-łeścl po całej pra­
sie) htdzia łudzili się zwoibtczą nadzkóą-. Po­
kazało się jednaki że wrszys(ko naćarnjo. m-o 
loch d ro żyn y  I pasfc»r'stwa strząsl z siebie 
pęta, jak e nut chciana narzucić i nowych 
iurHoM macek wyciągnął po isrności ludzkie. 
Srofcotya ta pcw tarza się be'z końca, dopro- 
wacfczając tę część społeczeństwa naszego, 
która pragnie żyć i pracować, do rozpaczy, 
•do tCKKj rezygnacyl.

W yzysk  Śjf&sta potm ornie z kima na 
■Htta, rtehnnmwany adcalsun; tysiące i miliony 
dbrbHkiewiiczów' 1 pak feżyłów ipowojennych 
mnożą ś»? i gromadzę, miliardy.

Charakterystyczną jest zaś w tein rzecz 
* jedna. Oto cp *t^  słyszy się, ze właściwą 

przyczyną drożyzny jest rząd, że rządowe 
podwyżki środków' transportowych: kolei
i jweafy, a daki>-oel, są. jiowod^n wszystkie­
go złego. Piosnkę tę śpiewak wszyscy kup­
cy i handlarze ustawtenśa -w uszy swoim bon 
sumtiitom i nabywcom. Na Rząd, na podw j# 

.ki rządowe zwalą się całą winę,
Rzacł przed tego rodzaju zarzutami — 

jak dbtab — zupełnie się nla broni i zdaja się 
praca wfasne milczenie, czy przez khcewa- 
żerie tych oskarżeń, — przyznawać do gtize- 
chu. Tak przyiiajmnj-g rozumie to „vox po- 
puflTh oomia szerokiego, nie badającego rzecz 
głębiif, ogółu.

Takt zaniedbanie ae strony”- c^ynaulitów 
rządowych uznać nai !ży  za niewłaściwe, za 
denrorai zuj fce poproś tu.

W i nairrdi óniacii .o dno z pism lw ow ­
skich p.^yijobJo bardzo pożyteczną tabelkę, 
wy kam iscu mioc/nto, c. Jie i w jakim stopniu

n ią się była odbić na couaJł towarów 
jkya&afewj podwyżka kolcowa, Z tal/dki tej 
przekonał słę uważny 'ozy tełnik, źe kolosalna 
podwyżka cen środków spożywczych i innych 
towarów', usprawiedliwiana rzekomo tą pod­
wyżką ko e.;ową, — nie stoi naprawdę w ża 
da-u uczciwej proporcyi do tej wiaśn'e pad- 
wyżki Kolejowe. IrwjErtti słowy, że sprzeda­
jący nie podwyższyli cen towarów o odpc 
włedni procent podwyżki kak;ouie!j, lecz-, na 
konto te.i podwyżki koćejo wsi, podnieśli ceny 
tak, .tak iin się żywnie podobało.

T a b d fe  talka jest bart!z)ó poucza ąca. 
i a  pouczająca ,e  czynniki rząd*; "te cx.\ «.pp 
łeczne powinny tego rodzaju! zestawienia i ta­
bele podawać do publlczn/ąj wiadomości, po- 
prostu plakatować na rogach lillte.

Podobne tabele wartoby zestawić także 
co do podWr/źck pocztowych i celnych, o fl/3 
i one nonną/ive wpłynąć powinny na zwyżkę 
cen towarów.

Wtedy pokazałoby siię, wtedy uświado­
mią łby sobie publczność, ża to me Rząd wy- 
woduje orgie drożyzny i paśkarsiwa Ą_ pań­
stwie. 7-c wprost cen środków' żywności i im 
nyuh uitWcuIów' oadżtonnego użytku nrztedsta. 
wdałby się całkiem inaczej, woale nie 
rażliwte, gdyby uza eżnkny był tytko od o- 
wych, tak potępianych podwyżek rządowych.

Tajeirmhia foży tymczasem gd^u fe fc i. 
■Podwyżki jcotol. cei i poczty, konieczna wido­
czni© ze stanowiska pańsSwowcgo, skoro się 
Je wprowaJza — służą tylko, ża wygodny, 
uniwersalny por iw alk wszelkim, na tysiące 
Uczonym. wwz^sSiiaapipit i podbijaczom 
den, oraz tej wielkiej rzeszy kupieckiej, która 
tajjt- Już przyzwyczaiły się do ciągłych 100% 
yodtoyi.flc, jak <do zmiany dni w  tygodniu lub 
do zmiany bielizny choć raz w  medzitię.

T a kro mu stanów,i rzeczy- musi 'hyc wre­
szcie położony kres, jdŚfc chcc-my naprawdę 
2 aqząć naprawę Rgplitęj.

Infarinawan^^społcczeństwa o prawdzie, 
dcmaskowmr.ie szwJIItl ów i krętactw, bezlito­
sna druzgotanie parawaników i wymów lik, 
osłaniających ludzlką zachłanność i ludzkie naj 
gorsze instynkty — oto środk  ̂ nape-wno wio- 
dąca do odki.

lert rzeczą Państwra i zdrowiej części spo­
łeczeństwa — środków' łych użyć

Musfrrn' bix>tdć siię przed rJiotecbem, 
któiry kiadzSc nam już na gardła sw'e szpony, 
aby zdfawić nas do szczęto.

P lS S f  ras.
z ,iajmodnieiszych ma erjałów j o znanych n S Ich

ce m ch  105 iO

Powsiestiny SHtai Gdzież?
Lwów, r»asai M ikalastńa (ebek ina Lux>

TADEUSZ NITTMANN.

Owi@ momi*.
(Ciąg dalszyj.

—• Ooskoaiala, testem do dyspozycji pa­
sta! >5e musi mi pan samo ładne rzeczy poika

— Najfaddiejisze, bo fadnein jest tji 
w<szytók,o! _ 0

— Spiiszczam się na gust pana.
—  Będę się starać być mdyin przewod- 

aiKfean,
— Sądzę, że nte przyjdzie to panu tak 

tlOdfHł, u!
— Zwłaszcza z teklm turystą.
— Czasy komplementów' już minęły pa- 
Zygpuuide.
— Jak pani nazwie pi awdę?
— Pan jest nkhżTiof-śnyl ZrozumSano? 

A taraz zmleńmij" temat... Jak się nazywa ten 
zamek, tam na górae?

— To Pajfenstoin; Niegdyś siedziba dum­
nych hrabiów, dziś jeno sępom i so wom ze 
scliToursKo sJiiuią.

— Stąd wiidiać całe miasto. Jakie ono cie 
kawe i o^yginatne.

— PrawcMwe miasto południa.
— Lecz teraz —. raekła snoglądaH^ na ze 

ganek, odprowadżif ninSe pan <do hotelu, — 
dobra®?

— Jak sobie pani życzy.
1— Już I tak za długo zabawSam. Wy - 

tylko pana szukać W mieszkaniu po-

wiedztano mi, Że pana niema, i>ra;w dojxxdobule 
jsa przecliadzoe... ’  ,

— Dobrze, że panie zastały innie w Bo­
żen, bo bardzo często wy^żdiżam w góry.

— Wtedy ijezynSam fó samo, chcąc się 
trochę’ zapoznać ae ślicznem miastem i łaska­
wy los pozwolił mi spotkać pana.

—1 Znaczy to tyle ak byśmy byli jego ulu 
biericami.

Dola nie odpo,wiedziała mu nic, bo wła­
śnie stanęli na placu Waltera, przed rioteiem.

— Jesteśmy już na miejscu. Diziiś pana nie 
proszę do nas, bo matka moia zmęczona po­
dróżą. lecz jutro możemy się pana spodz.iewać, 
•nieprawdaż?

— Stawię się z pewnością.
— Z programem wycieczki?
— Tak A wfeo db jutra. — Żegnam pana 

i dziękuję za tę godzinę mule poświęconą,
A cna spojrzała na niego raz jeszczf 

siodku i ścisnąwszy mu rękę. szepnęła do 
ucha: Tak tęskniłam okropnie... Chciał ;ą
chwycić w  ramiona i tul ć db pira st lecz ona 
ztrkla już, tylko szklane drzwi hoteilowego. 
prziedslouka chwiały się Dszcze.

III.

Pora bsrła ranna. >Pod arkadami hoHu 
,,Stadt Bozon“ przed Meżanką gorącej kawy 
sleidziała p. Z. z córka, wtoychając świeże w:o- 
sciiinę powietrze aipejsldle pełną piersią

Jaki cudny ten Boży świat, riówufa db 
matki panna Dola, obejmuje zachwyconym 
wzmkiem .przestronny plac z pomnik rm 
Waltera von dei Vogelweiide w poiśrodkiŁ 
Promienie' słoneczn. kładły się złote na kar 
nfejmych '•topn-ach posagi* po których spa­
cerowali poważnie baał© gołębie, cntohafec

od czasu do czasu rozkosznie. Wyżej nieco 
ponad wieirzchoikami kamienic sterczała cud; 
na, jak maiy.enio wieża kośdola, odcinając 
się ostre, de Lilia tną jak koronką rzeźba na 
blado szafirowem tle nieba Z przedziwnym 
artyzmam pomięszane w niej były dwa style; 
poważny, strzelisty, slaromemiecki go<yk z 
zalotnym renesaaseui XV. wieku, tjrm czy- 
siyjnł, nicsikażouyun ĉ adlntorii naKiciaiośeiarnL 
stylem odiudzcnia, który nadawał temu suror 
wemij przybytkowi Pana, charakter serafl- 
czny lekki, wmłający: słońca! I to słońce po­
słuszne tak przemożnym rozkazom, siało 
promenie piesizezotliiwie, ślizgając się l>o 
rzeźbionych gałeirj':kach obu wiież, po koloro 
wych w ytrażacii i ostliwch lukach koście!nycku

— Jalkoś ten twój pan Zygmunt lite pizy- 
cuodzi — mówiła uśmiechając się dobrotliwie 
pani Z. tio Doli

— Wtdbcznie jakieś ważne zajęcie zatrzy- 
truje go — odpowiedziała Dola, oblewając się 
aż po różowe uszka ponsem

— No. ja wiem, W ty na niego Ute me dasz
mi powiedzieć.

— adjtoyś go znała taki, jak ja, mamo, ta 
nteiałabyś mi przyznać słuszność Nie znam 
ró w n ie  nfiegO' i szlachetnego mężczyzny,
jak on! —

— Lecz wi.es; Dołu, tego darować ci nie 
mogę, żeś mi nie powdedziala odrazu o tej 
znajomości. Tyle zaufania do swej matki po- 
wonnaś była mieć,

— Kody widzisz Mamusiu widdziała-m, 
że byłaś temu przeciwma.

— Właściwie jestem ieszcze, bo cóż to 
za pai tya dła ciebie,

(C, d, a).   r  "  \
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Wzrost drożyzny w 1922 r
Ciekawe są zestawienia komisy i do bada

pla kesztó-W utrzymaniu rodrfiu r piacownii-
CK#, itsMająoej procentowo wzrost cen w
każdym ink-sigcu w  poiównaniu 
poprzednim

/ mksiąccm

Oto nip. wzrost cctt w  roku 1922.
z miesiącem z grudniem
poprzednim 1921

Styczeń 0,3 proc. 0.3 proc.
Luty 2,56 , 2,87 „
Marzec 8,89 . 12,02 .
kwiecień 11,35 . 25,13 ,
Maj 9,02 w 35,73 ,
Czerwice 7,03 „ 46,35 „
Lipiec 15,19 , 68,58 „
Sierpień 15,26 , 94,31 „
Wrzesień 15,54 , 130,34 ,
Październik >9,27 „ 174,73
Listopad 33,15 „ 26 ,08 „
Grudzień 35,08 „ 394,12 „

W  <%>*" roku dlrażyzna wzrosła rate ro­
ki otoe ś to według danych urzędowych. — 
A według; prywatnej praktyk. wiadomo^ ż© 
ęltfeib ze 140 msrek za Mogram oodhlós* się 
.isż d!o 1000 marek, a. więc, siedmiokrotnie, 
gaacty z 29 marek do 200, a więc dEiesięcto-
iKroilłC i t. <Ł

Jeżeli pocfekslltniy1 rok na połowy, tc za- 
irważymy, ze w  prterws-źictj połowie d toźym i 
była o wielo nintejsizr- a jej przyrost zmntej- 
szaf się od kwietnia (dłata zrealizowania _ da­
niny, której zapowiedź spowodowała 'mw  ę 
cen w  listopadzie i grudiMi 1921} —  natomiast 
od lipca szybko się zwiększa.

Od października 1921 do czerwicą 1922 r. 
ceny wzrosły o 36 procent- a o<! czerwca do 
gHłima 1922 — o 360 procent. 36 i 360 Mi- 
chaikskr i Jastrzębsk! —  dwa półrocza, diwa 
reznllaty.

P

'dokończenie)

Oddział pensyjmy lwowskiej Izbj skaru 
boweij pozostawia .jfe/sjzraje, t po/d innym j 
ragi idami w icie do życzenia M unm yicic 

gdaraają kikj wypałdkii! bfędhpgd żarach owy- 
wania natcżytpśd na n i e k o r z y ś ć  
iitcircsio wanych. aWtajsadza' przy ‘o.blicteaniu 
uodatków droiyźnianydi 1 dopiero w na­
stępstwie rektairiacyl następnie sprostowante 
rachuaiku. Wobec tego zaś, źe wysokość p rzy  
znanyca doda lików, nfci zawrze fest publicznie 
senaastj interesowani mte mogą: nawet stwier­
dzić przypadającą uateźytość. a nadto ufają 
on. urzętb wwoa>! ohlraemu Izby skarbow/ej.

Na odcftikw czeku wydrukowała Izba 
skarbowa poucaydiet że o  każdorazowej 
staky, jznflanttf adresu iiiale^ piigywatfinnflejj 
msesiąc prz/ed tekmifuem) płatności fletasyjj 
Miery talnej, zawiładotmić oddUfał pensyjny

wszystkie wdowy sąi wdowami) po samot­
nych, czyli, że Ich zmarli mężowie nie mieli 
wcale żon! chociaż w rozporządzeniu wy- 
k-onawezem do ustawy emerytalnej znajdutJe 
się wyiraźiKie, Iż wdowom należy wymierzyć 
dodatek: drożyźniany według stawki dla lna.cj 
rodziny. Na potUwawlel tej prawnej defimcyl,
0 „wdówach-spo samotnych” wszystkim wd*> 
wcm wymierzono rużs'4-1 pensye wclowtśe. 
D opero po upływie lcill.u miesięcy Ktoś zre­
flektował ŝ ą w  .tej zabawniej kroroclnwłi
1 obocafta Kłdttefął (pemsyjny Izby skarbow i 
na gwałt przeprowadaiać musi teaficlyfikacyę 
wszystkich wymiarów, a do tego potrawa 
będzie istotnie kilka miesięcy znpełnfe stra­
conego czasu.

W oddziale peaisyjnym tutejszej Izby 
skarbowi 5 pracuje ogółem 50 osób wraz *

II. lnstancyi, każdh dla swych dawnych pru- 
cownsków i ażeby pobory te wypłacono były 
przez kasy skarbowe, a jedynie w  nilęisco- 
v, ościach, w  d.óty ch nki ma kas skarbowych, 
iriożnaby wyjątkowo dla, wygody interesowa­
nych używać pośmeunctwa pocztowej jałsy 
oszczędności?, co również mogłyby" uskiT- 
azniać przełożone władze II. instancja \v 
sposób emeryci zabezpieczeni zostatK w 
przyszłość1 od tego rodzaju niespodlz anok. — 
P. Pr.jzydeat ministrów Sikorski, który zaraz 
na wstępie swego utzętfowauia tak enorgb 
ranie stanął w etoraośe poŁyzywdzcnycfe (Z e  
rytów, wdów 3 sierót, zechce niewątpliwi; 
wziąć pod rozwagę wszystkie powyżej przy. 
toczone postulaty 3 wpłynąć na niezbędn % p<> 
prawę obecnej wprost niedołężnej admim r̂;,. 
cy! skarbowej.

I pnra loM ta
  śiiiloiiill.

(rs.). Na wczorajszej rozprawie w &#- 
iszyni ciągu przemawiał! o b r o r y  dr. Pry. 
starz, dr ".Dawydiak i dr. E aa ugier. Dziś par. 
mawiać będą, jako ostauii z "zędit riir. Lew 
Hanke^.ycz oraz dr Alichał Orek. Wyrok za 
padnie około soboty.

Izby skarbowej wid Lw ow ie Jakie m akna ipanitnikam;, ntektóuo jednał: — jak stwierdza 
v'ykonać to polecenie sloiro według ebowiąda _8antó urzędnicy ^tego ^oddziału — nie 
zniących przepisów ma się dołączyć Co za- Jposudają odpowicdukigo: fachowego u-
wiadamtenia o zmianie adresu khrtę n*e#- jzdobtfemła do sprawowaaiia przez nks 
dunkową władzy poHtyczmej. stwietdiza'ą.c:! istymności. N'o naszą rzeczą jest dOchoikó 
datę przeprowiadżopla. Wszak anł fl»Fcya, jczy  siły te są dosiate;azr.e, ozy  też może 
ani władza, polityczna na miesiąc napizód I•wiskwzan.ein jest ze względu na roasmiar czyn 
łlnaed wprowarioseniera slę.pośwładtzcnia ta -1 nośc? pewtie powłększ-entc tych sił. Należy 
ksego nro wyda. Dośwkidoze«!a zaś pouaza- jjednsk i. aactektem podnieść, że stan obecny 
ją, że w razie- liłedoręczenia czeku hj^ewso- dłużej toJerowaasy być nie może 5 wdrożenie 
wanetnu z powodu zmisnry miejsca żarnie- onergfezayek kroków ze strony certrałnej
szkaina. póżnieii często k’.’ka tn esłęcy trwają 
reklomsic.yo za atSedorię îo-niym czekiem, a 
przez ten czas interesowany ufe* btrzjttrake 
l>oborów za adnotśny rniesiętc.

Według prze)>ts6vv' ustawy emeirjdalpej, 
w ysokość dodatku dirożyźniantgo do emer> - 
łm y lub pensyi wdowjyj zddteżną jest od tego, 
czyli enł9r\'t .est sauu tuijun, tj. kawalerem 
lab wdowcem, czy też ma żonę tub d»ii£*qj, 
Ż.t.iit; i je*.lno dziecko tt-waża się za małą ro­
dzin,. Lwowska Izba skarbowa .— proszę się 
Kile śmiać — wykombinowała sobie, źe

Acbnkństracyi' skarbowej fest baz dalszej 
zwłoki wprost niezbędnie wskaizane.

Interescwaita kola emerytów, między 
Mórymi jest bardzo wSelhr wybitnych 'fa­
chowców, tw-jeirdźą na podstawie dotychcza­
sowego doświikwfczeng, źe obecna administra­
c ja  •karbowa i pocztowa nfe dorosły do 
'szybkiego > akiiratiwgt obrottf czekowego 
pi z;, ^ypUn-L-i emerytur j  pensyt wdowich w 
terminach przepisanych I że byłoby w«kaza- 
nom aźzrby łiJ.widiacyę erodrytur. pensy! wdo­
wich i sferocycłi objęły poszczególne władze

Zamach samobójczy 
w e  L u  o wie*

i
(rs.). WcsadrasaKfi nocy popaliał zamach 

na swe życic sierżant M.eraysław Czerny nj 
infaszkarihi prz.y uhey Rutowsktego 33, pra;vv 
dopoidbbrre ifa ’ tte jak ichś nieporozirmieti n> 
dzlnnych. Z ciężką raną w  piersiach odwie­
ziono go do szpitala wojskowego.

Z a c z a d z e n ie  p rzy  ulicy
Berka JoseIovv:c£a.

(rs.). Wczoraj w nocy ttkgly zaazattee- 
I,iu dwie siostry Estera i Róża Lteberbsaiw 
w mieszkaniu swern przy tsj. Ilrrka Joselo- 
wdeza I. 15'. Z wieczora sk^tlctem nJcosteo- 
żnoiści zatkały keffliiu w  pteou, w którym 
napalono węglem, a dym gryzący w yzbyw a ł 
się na pokój przez całą, prawic noc. Ra.no 
zalsMś sąlsted î oligf fsioistry’ paribabrion 
prży+oanności i tażącc, bez ruchu. Pogotowde 
ratiuaikowo tidlzteil|ł» i f i  pictrwszed fponwey 
Zycltt fcit nte jjrwfi ntebeizpicczeósitwo.

8% potyczka złota
to iiajpewRipjsza loKata Kapitału. 

ł e z  w zględu  pa Kurs R-arKi1 
złoty z a c h o w u je  swą wurtość, r ó ­

w ne franKow i szw a jcąrsK iem i,
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D Mr nallspsz/cfi pawiki semM/Iwb w formie kslążsH.

Czyfeltfrp „W ieku Howega" feęs!  ̂ Qfrayniyivalt «? k%Mym  numerze 
niedzielnym* arkusz powiesi:!, a ponadto w clagu tykodnla, w  m iarę ml-es­
ica  iii numerach, po pS! arl-usza» —  Ul ten spesóSs w krótkim  czasie 
wzbosaca swe isliallufieltł domowe dg^orowem l dzkeiaml,

Nawiązując do dawnych trari/cyj , Wieku Ncwego“ , któ?y dbał stele 
o dostarczanie swym Czytelnikom nie tylko najobfitszej, ale i najlepszej 
lektury i w ten sposób zdobył sobie w całym kra u olbrzymią poczytność —  
przystępujemy do pomieszczania w naszem piśnie

d o t i L a t  łs .^ o . p o w i e ś c i e  r
który bądz e pojawiał się stale w każdą sobotę Hf formacie HsllŻ^HWyill, 
a nadto w ciągu tygodnia w iniąrę miejsca uw& do trzech razy.

W dodatku tym będziemy podawali
I C  n a j a o w s z e  i n a j s e n s a c y j n i e j s z e  p o w i e ś c i -^ !
zarówno oryginalne, jak tłómaczone.

Jesteśmy przekonani, że nowość ię powitają nasi Czytelnicy z wieJ- 
klem zadowoleniem, da im ona bowiem możność UJZbOp&Ćeitta StPFCh hi- 
MiOtetZfck J0 m 0 hv9th  ~  bez żadnego z ich strony kosztu —  dziełami Iks* 
p j p a t - i i  c e  \ m m \  I  d p b o r e ^ e w i l .

r ,

W  najbliższych dniach rozpoczynamy w dodatku powieściowym naszego pisma druk niezwykle sensa­
cyjnej powieści znakomitego powieściopisarza francuskiego M J łU R Y .C iiC i©  IL E P L I tN C A  —  ]>• t.

Powieść ta wprowadza czytelnika w tajemniczy świat nadnaturalnych zdarzeń, w dziedzinę nadzm y- 
s łow ych  zjaw isk, pow sta łych  z pom ocą  g łębok ie j w iedzy  oku ltystycznej W schodu . Jak barwny kalejdo­
skop przesuwają się obrazy, w yw o łan e  magiczną siłą woli jednego człowieka, który posiad* zagadkę s tw arzan ia  
żywych, rzeczyw istych  w iz ji p rzeszłośc i, te ra źn ie jszośc i i p rzyszłośc i.

Zjawiskom tym towarzyszy mistyczny znak złotego trójkąta, w którym widnieje przedziwnycr?

jako symbol potrójnej siły jasnowidzenia. _ v
W powieść tę wplatana jest dram atyczna, pe łna  w strząsa jących  m om en tów  in tryga, która przy 

kuwa uwagę czytelnika z niesłabnącą siłą do ostatnich stronic tajemniczych dziejów.

„■tli™ ! G Z k  1* *OŁ '

to jedna z najlepszych powieści L e h lS I t C S i  który należy dziś we Francji do najbardziej poczytnych autorów 
kryminalnych romansów. '  '  e

Tłómaczenie. dokonane za zezwoleniem autora, jest wyłączną własnością „Wieku Nowego".
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„APOLLO" B ^ tC Z n c*^ ! Jeszcze łylko Kilki dni wy- 
świ tla pełen niebywałe o humo u cbraz. 
Kask dy niemrtkrącegt) śni echu ! 101^2

,7 lal nidszszfsśr
Najmodr ejszs S c h i m m / .

(rs) Plagą, trapiącą wspóófcacsną ludz 
kość', są n cporządikL jakie zagnieździły 
się w czasie wojny w przewaiżn-ej .części 
kamienic, a w niektórych z mdi w e Lwo- 
wie lokatorzy przeżyw ać muszą istne pie­
kło. Ś w e ż o  doniósł o takiej mifej realności 
na inspekcyi policyjnej di. X:. Horow itz, a 
mowa w  doniesieniu o realności p izy  ul. 
Sokola 5. P rzez czas wojny była tam do- 
zo iczyn ią  Anna Mielnik j w  tym  czasie nie 
mai na porządiku dziennym by ły  ustawicz­
ne kradzieże strychowe i piwniczne, tak, 
ż e  z czasem nie było  anj jednego lokatora- 
który n:e zostałby okiadziouy, a we 
wszystkiem  tern miała udział Stróżo w a, 
którą wreszcie zamknięto w  kozie bezpo­
średnia po w ykryciu  kradzieży na strychu 
dr. Horow itza, skąd z !cd z :eje przy współ­
udziale M ieinikowej wynieśli bieliznę war 
toścj mil 'ona marek, poezem pani dozorco 
wa wydała bieliznę notowanej złodziejce 
'Maryi Czaji, która była jej sublokatoiką i 
stale w  stancy i jej nocowała. Od tego cza­
su przebyw a M iehrkowa dotąd w  krym i­
nale a tymczasem kamienica jest pozba­
wiona dozorcy, bo mąż jej jest stolarzem 
i cały dzic ń przebyw a poza domem. Je­
dnak nie koniec na tern. bo kamienica La 
ma w dodatku kłopot z sublokatorami pa 
na Mielnika. Nie mnie4, ni w ięcej, tyłko 
mieszka tam jeden ekspres, dwóch pomoc 
ników ślusarskich i jeszesb jedna panen- 
kłt i ktoś jeszcze, przy c/em trudno doli­
czyć się. ile tam \yriaśc: wie osób syp ’a i 
gnieździ się w jednej stancyi. A tym cza­
sem na dziedzhicu. pod gankiem, pod sche­
dami leżą potężne kupy śmieci, gnoju 1 
wszelakich odpadków, zotruwając powie- 
b ze  zgniłą wonią. Całe tow arzystw o za ­
m ieszkałe w startcvi do^ ircow ej jest mi­
mo tc bardzo wesołe i często zabiera :się 
na całą noc z mieszkanki razem z kłuciem 
od bramy, tak. że  lokatorzy do rana stoją 
pad bramą, daremnie dzwoniąc i oczeku­
jąc zmiłowania Bożegn w postaci- wpu­
szczenia ich do własnej chałupy. Ktoś wv 
ryw a  kłódki z piwnic, śpiewają, bawią się 
hałasują słowem istne piekło, w dodatku 
„mieszane** tow arzystw o, gnieżdżące sic 
n Mieinikowej, za żadną cenę nie chce w y  
nieść sżę z zajmowanej ubikacył. a w łaści­
ciel domu zażądał interwuieyi połicyi.

Podobne rozkosze przeżyw ają  lokato 
rzv doiimi przy ul. W ronowskich pod 1. 8 , 
gdzie rządy i władzę sprawuje niepodziel­
nie „moro\-vy‘ stróż RHasz M orus^patryoś 
ta ukraiński, a prócz tego notoryczny a- 
wautunuk. Raz na tydzień zaimota, napa­
dł lokatorów z miotłą, a już szczególną 
ni-cua\v!śc odczuwa do gości. iaey ośmie­
lają się przyjść w odwiedziny do lokato­
rów . Vf tąkjm wypadku Morus-eerher 
t-rzy t Iw ( SłitU bramy lżą ich w' niemiło 
i !crt*v sprtłeb, dopóki skruszonych i spo- 
nlewic! airycii iłka albie nic straci z oczu.

Nie pozwala budzić się w  nocy do o tw ie­
rania bramy pukaniem do okna, nie pozwą 
la dzwonić, ba, nawet nie pozwala czekać 
pod bramą. P iek ło ! piekło! — tern słowem 
wym ownem  określają skarżący się iokato 
rzy  sytuacyę w ytw orzon ą  przez Morusa- 
cedbera. M oże ktoś zacznie wreszcie kon­
trolować te stosunki po kamienicach i zaj­
mie się niech'ujstw;em oraz napomni me­
ntor nych a vc an t u r 11 i k ó w-.

laiiiijifSir

(rs) W  sądzie karnym staje obecnie jako o- 
skarżony o lichwę mieszkali ową, Jojne Sprecher 
muhitniliarder i włolścieijl olbrzym iego, niedaw­
no wykończonego gmachu na pl. Maisyackim. 
Spreehem prokuratura oskarża o pobieranie w y - 
g-órnwanych czynszów i „odstępnego".

P rócz proku atora w  procesie występuje rów  
nież oskarżyciel p ryw atny w  osobie M aurycego 
Atlasu, b. w łaściciela kawiarni „Teatralnej", k ie ­
r y  ma dawne porachunki ze Sprecherem, miatie- 
w c ie  Sprecher nie zwróci? mu otrzym anego na 
lokal Wynajęty zadatku, a lokal komu innemu od 
stopił

Z innych poszkodowanych np. jedna z firm 
naitowych zapłaciła Spreeherowi za Jokal sumę 
22 I pól miliona marek.

Broni oskarżonego ad w. dr. Pieracki, oska­
rża prok H ryn ew ieck i. przew. rozpraw ie sędzia 
Hut.

* • «

W czoTaj w  2-g m dniu rozpraw y  zeznawał w 
tym ciekawym  piocesie ca ły  szereg świadków, a 
głównie w łaściciele sklepów i lokali m ieszczą­
cych się w- domu Sprcchera, m. i. dr. Bruno P o ­
korny im;en'em Banku dla handlu i przemysłu, 
d". Edwin Zitron, im. koncernu naftowego .JDąbro 
w a", Edmund Willner (firma br. Czeczow iczka), 
Nissen Karau, aptekarz dr. Stenzel, M aurycy Lips, 
ker i i. Sprecher od wszystkich irch pobiera! mi- 
liccj.owe sumy za lokale, których wykończenie w 
clcdatku, wstawianie szyb, malowanie etc. mieli 
lokatorzy sami przeprowadzić. M il:ony tc zgar­
nia! w latach 1920 i 1921, kiedy waluta po!ska 
stafa nieporównanie w yże j od roku bieżącego. 
Lokaie wynajm ował Sprecher na rok, a na jw y­
żej dwa, by módz następnie dalej czynsze pod­
bijać w góre. zw łaszcza że domu jego, iako no- 
wowybndnwancgo nie isbow wzuje wcale ustawa 
o cehrorfe lokatorów. Obecnie awizuje licznych 
kupców1, tak., że ci boją się nawet zeznawać w  
sądzie obcRżaiąco.

R ozpiav,a wczorajsza odroczona została ce­
lem przeprowadzenia dodatkowego śledztwa z po 
wodo nowych zarzutów, postawionych Spreche- 
row i przez prokuraturę w  związku z popełnio­
nym p rzez.n iego  występkiem w  kierunku udare- 
mnleira egzekucji.

Dalszy ciąg rozpraw y odbędzie sję prawdopo 
dobnie około 1 lutego br.

Jub ler, okradziony przez 
własnego spólnika na sumę 

6 miljonów marek.
Kradzież zegarków złotych, pierścieni i ko­

sztowności przy ul. Syk-tnskeej,

(rs.). Plrzed- Kiku miesiącaim Mkchef 
Ruay oraz Mojżesz; Oringcr ,za.ożyli* d.j 
spóŚi we Lwowie przy ni. Syksiiiskio; 35 
sklep zegarmistrzowsko - jubilerski.

Pracowali w  przykładnej zgedrzio aż do­
tychczas, nagle Mojżeszowi sprzykrzyła się 
szaruga codzicnn-cgm życia j, niiast uczciwie 
dorabiać ■ się pic-nęcky z  pracy rąk, zam gisą! 
nagle zostać milionerem i tym celu otwo­
rzył w nocy słtfep baz wiedzy spćlrńką i w y 
niósł z nHgo wszystkie zegarki złote, la&cn- 
sziki', pi&rścftrnió, obrączki i cały ko­
sztowności, łącznej wartości przeszło b He­
lionów marek, poczem zbiegł.

Okradtólony dbszczętwe i , puszczony na 
okłady" spólnik jego Mecltel Rudy, ze rbolą- 
leni scrciem uda* słę pod ctweke poLcA, która 
posznknże zbicgtego ejc-spóln"'

Zagadkowa k r a d z e i  
w ♦Zakopanem*.

Podajrzam trzej mężczyźni i kobiet*

(rs.). Onegdaj był rui kulący i w rmstaw!«,- 
eyS „Zakopane1’ /przy ul. Akacf&itóekStsj n̂ c- 
jaki Artdrzcij Czulka, tó iw loc, z rniiei.stzkaty 
przy ul. Romanowicza. 8. Z powodu braku 
wiernych stu^lków przysiad1 V!q uo- a^oUka1- 
przy którym siedziało trzech mężcstyzst m sa  
jedna kobieta z dzieckiem.

Gdiy odchodził, .edfcn z mężczyzn owych 
za zadxi\via&ca usłużnością podał mu pet to 
przy ubieraniu, a po chwffi Czajka zatrważy! 
brak w  kicszEP? portfetu, zawfeiającego 1.50 
tys. marek i do.sum-eiiC1. PtKlejizcnie 
zwrócili odkazu na owego mężczyzna, f\v 
•cliwili jedlnak. gdy posłał po pestcrmifcow-eigri!, 
ów  osobnik zamieriil parę słów na uboczu z 
iednym z swycli towarzyez.y i pi awdmtdo- 
bnte wręczył mu skradtefony portfel, piczem 
ten uloOirit sTę z restairracyi, mówiąc, żc m ini- 
wróci. Gdy przybył posfiTunkowy, natych- 
mśast przyprowadził rey.fzyc na osobadł po­
zostałych dwóch łpclkiwikloćw’ oraz fcofbfetj/ę 
lecz ł:ez skutku.

Trćfkai tta plrzyiSiLa/w1Vma na :k«tTi8saryat 
połicy.hiy pędbta nazwisko, trzeciego osotmika 
któr\ z\Wał forawdoptwJobnic rtiTit-m t  prol- 
fcłcm),yt ohccnśe polieya sta1 a się- wyśfedfcdć 
czy jest on sprawcą kradzwży.-

U W O LN IE N IK  A. N O W A C Z Y N S K łłlG t).

W arszaw a. (Pa t) , Rzecząkhąx>lha'* 
stwieidza- żc wobec zniesienia siana w y ­
jątkowego "został wypuszczony na wol­
ność Adolf Nowaczyńsk.
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AKcja Francji przeciwko Niemcom.
KO MISY A ODSZKODOW AŃ STW IE R ­

D ZIŁA Wj-NĘ NlEMlEC

Bordeausl (Pat) Pbtrad. Uchybienie 
Niemiec stwierdzone obecnie przez komi­
sy ę odszkodowań zaiówno jak i poprze­
dnio stwierdzone uchybienia w sprawie 
dostaw drzewa, upoważniają rząd francu- 
aski do zastosowan a względem Niemiec 
niezbędnych sankcyl. przewidzianych w 
art. 18 anneksu II. części V III traktatu 
wersalskiego.

PO CZĄTEK KAM PANII FRANCUSKIEJ.

Paryż. (Pat) Poincare we czwartek 
postawi parlament już przed faktem roz­
poczęcia akcyi przeciwko Niemcara. P rzy 
puszczają, ze Francya a ewentualnie Wło­
chy i Belgia wystosują noty do Niemiec.

/
W o j s k \ f r a n c u s k i e  w  d i e s s e l -

DORFIE.

Berku, (Pat) „Acht Uhr AbcndMatł“ 
donosi z Diesseldorfu. że w  związku z za­
mierzonymi sankcyami karnymi przybyły 
tani dziś pierwsze oddz;ały wojska francu 
skiego. Na ulicach panuje ożyw iony ruch 
wojskowy'. Ma się wrażenie, pisze dzien­
nik że powracają dnie nwbflizacyi z r. 
J914. Dotychczas przvbyło 1400 ludzi, któ
ryd i ozkwaterowano w Diesseldorfie.

• • •

Berlin, (Pat) Wedle doniesień z Koblen

cyi główna kwatera francuska w  Mogun- 
cyi spodziewa się lada chwila naaejscia 
rózkazu wymarszu.

MARSZ NA ESSFN,

Wiedeń. (Pat) ,.N. Fr. Presse“  z Kolo­
nii: Wetlłle zgodny cli doniesień z prowln- 
cyi nadreńskiej francuskie władze wojsko 
we czynią przygotowania do marszu na 
Essen. Inżynierowie wysłani z Paryża po­
zostaną dalej w  Duesseldorfie, Na zarzą­
dzenie władz okupacyjnych w Kolonii li­
nia kolejowa z Kolonii ku południowi zo­
stała zamknięta dla ruchu kolejowego. 
Wskufek tego szereg pociągów z węglem 
musiał stanąć w otwartem polu. Na dwor­
cach kolejowych terenu okupowanego za­
ostrzono kontrolę paszportową. Słychać 
że naczelna komenda francuską w  Mogun- 
cvf zwróciła się do komendy angielskiej w 
Kolonii z zapytaniem w sprawie przemar­
szu wojsk francuskich przez strefę okupo­
waną angielską. Komenda angielska odpo­
wiedziała, że musi się n to zapytać w Łon 
dy nie.

N.
300 T Y S . ' ROBOTNIKÓW  PO LSK IC łf 

PO  STRONIE FRAŃ CYI.

Paryż. (Pat) P :sma podają notatkę , T i 
mes‘a“ . wedle której znajdujący się na ob­
szarze Ruhrv robotnicy polscy w  liczbie
300.000 przcś!ib\ w razie czynnego oporu 
robotników niciuieckcli na stronę Francyi

W ym arsz  w o js l i  t>#lgl]iiKich z  L ie g e  — 
U d z ia ł  P o l  s ili w  san łic iach  p rzec iw  
N iem com ?  Na w yp ad eR  op o ru  ze s tro ­
n y  N iem có w  n ad  R enem  - P o la c y  r o z ­

poczną, a Reję w o i  sitową na niem. 
G ó r n y m  Ś l ą s k u ?

Warszawa. (Telef.) (z ) w  ostatniej 
oliwili nadeszła wczoraj wieczór do Berli­
na wiadomość z Frankfurtu potwierdzają 
ca doniesie::: ■

t» wyruszeniu annłi francuskiej do zagłę­
bia Runry.

Przez Frankfurt przeciągają wielkie trans 
porty wojsk oraz oddziały Marokańczy­
ków. Równ eż wojska znajdujące się w 

:esiudeme wyruszyły w  arogę. Berliń­
ski^., Acht Uhr Abendblatt" utrzymuje, że 
wojska belgijskie, które mają współdzia­
łać z Francuzami,, wyruszyły z Liege. W  
Mogimcyi panuje niezwykłe poruszenie.

W  Gdańsku w y  wolała wiadomość ta

wrażenie piorunujące. Giełda gdańską re­
aguje daleko gwottowniej aniżeli giełda 
berlińska, podczas gdy bowiem w Berlinie 
dolar przed giełdą notowano 10.400. w 
Gdańsku w przedgiełdowych godzinach 
kurs jego doszedł do 11.009.

Niemiecka ludność alarmowana jest 
pogłoskami

o udziale Polski w sankcyach orzeciw 
Niemcom.

Prasa berliński: poda je wianom ość agen- 
cyi Eurooa-Press według której Times do 
i /iaduje się ze źródeł palsk'ch, że

wypadek opora ze strony Niemców nad 
Renem Polacy rozpoczną akeyę wojsko­

wą na niemieckim Górnym Śląsku
m.ocil Anzeiger“ podaje obszerną wiado­
mość, w  której twierdzi, że pomiędzy 
Francyą i Polską został zawarty układ taj 
ny, według którego

w razie zbrojnej akcyi Francuzów na Re­
nie, Polska zobowiązała się uderzyć na 

wschodnie granice N emiec

i ewentualnie przeprowadzić okupacyę. 
„i.ocal Anz.“ dodaje od siebie, że w takim 
razie nastąpiłyby

odpowiednie kroki zabezpieczające ze 
stron} rządu sowietów.

, Deutsch. Zeiti.mg“ donosi, że francuska 
flota bałtycka otrzymała rozkaz wyrusze­
nia na wody z Kopenhagi dla ewentualne­
go poparcia akcyi nad Renem. Dziennik 
ten donosi, że w tym samym czasie w 
dziennikach poisKch ukazała się 
wiadomość o przy hyc ‘u do Polski francu­

skich of, cerów marynarki 
w celu zorganizowania floty polskiej,

.Times* zaprzecza wiado­
mości o zerwaniu F.ntenfe

Warszawa. (Telef.) {z) Poniedzialko* 
w y  „Times“ , który na ogół w ostatnich 
czasach jest przeciwny Francyi. ogłasza 
koresi)ondeucvę„ która zadaje kłam alar­
mom o zerwaniu En ten/te i stwierdza do­
słownie, że ententa jest obecnie silniejsza 
niz kiedykolwiek i że należy się spodzie­
wać jeszcze w ciągu bm. iż parlament 
francuski będzie ratyfikował układ wa­
szyngtoński. .,T!mes“ podtrzymuje jednak 
opinię, że polityka represyi doprowadzi 
Francyę do katastrofy i stwierdza że An­
glia jest wobec tej polityki zupełnie neu­
tralna.

PI RYTU S
rektyfikowany i denaturow. sprze­
daje \w miar ? zapasów likiernilwm  
i innym uprawn onym ©dfoiorconrfr

miii?m m m  spirytusie
D LA  M AŁO PO LSK I i S L Ą  S K A  
we Lwowie, ul. K ośc iu szk i 7f II. p
codzienn ie od g, 10— 12 przedpo !.

- 10564

Wfełmozn«ńifl Paru D". STANISŁAWOWI 
0ST" ?GWSb SEbr.U, ?am. p zy  ul. Lo nia Sapehy 
I. 73. składam serdeczne podziękowanie za 
umiejętną, pe'ną poświecenia i bezintere­
sowną Ofie’ ę lekarską, której zawdzięczam 
zupełny powrót do zdrowia z ciężkiej i o ło 
żnej choroby. Z  glęb. szac. lózefa Billingi) va

10536
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Z A K Ł A D  D 5 K T Y S  f Y C t N Y

ora i. 'Inisu i Pr, u n tJ i
K r  p e n  tka 12, t u u z .  u f j .  i o i  ,  — j, i-tiuSO

O k a za m i®  n ce n ^
ma  t a r y  i an^ie'sHiej na ubrania, 

p a l t a ,  p J a s z c z e ,  K S s t r u m r  192„9

INSOteT SUifHA, ul. I iflsh? 173' iii. H

W Y W IA D  2 M ARSZ. P IŁSU D SK IM .

W arszaw a. (Pa t) ..Kurjer-Polski" za­
mieszcza di ugi w yw iad  z mai&zalkiem P il 

i mdskim,
'lem atem  rozm ow y pomiędzy kores­

pondentem „Kurjera Po lsk iego" a marsza! 
fciem Piłsudskim była sformułowana w 
pierwszej rozm ow ie teza o kłamstwie, ja­
ko podstawie my&i politycznej w  Polsce. 
Marszalek PilsudsKi ilustrował tę tezę fak 
rami zaczerpniętym i z doświadczenia z 
czasów, kiedy stał on na czele państwa.
• Piłsudski m ów ił: .S taw ia jąc tę tezę, 

i ie  chciałem tw ierdzić, że zjaw isko to jest 
4 nas powszechne i że cała Poiska w y ­
twarza sobie swoje poóęcb po.,Styczne na 
Sejj podstawie. A le  jeist to zjawisko bardzo 
roTipowszeclmonic ł co muc najbacdziej uzi 
willo to to, że ta ptótka, żart czy  wymysł 
może mtoć u nas taić nfcziw-yidą sifę su gesty w 
ną siłę fccifecków^ w  stosunku d!o warstw 
wy»i&0tałconych i uieiwykszlalconych, nawet 
W stosuntm dk> ludzi, którzy powinni chyba 
itibć podstawę do sądzenia inaczej, bo są 
częścią, ogólnej naszej maszyny państwowej, 
«p  ca. radcowie Sejmu. Osobiście jako Wódz 
i Nauzoiiik Państwa spotykałem się nieustan 
nie z tern zjawiskflem, Rozumiałem że osoba 
moja musiała wzbudzić w  społeczeństwie poi 
skier wiato pytań, ato przejawy tego zain­
teresowania się miotą ofoibą miały rak dziwa 
czny i śmieszny cliarakter, że chyba dostana 
le Zilustruje tę ogólną prawdę, iż kłamstwo 
jest często u nas poważną podstawią myślenia 
poetycznego.

W  dalszym ciągu swej rozmowy marsz 
Pilisudiski fclusitrował powyższe dowocfeesita 
faktami. Zwłaszcza co -do jego osoby były 
kłamstwa dotyczące (rzekomej ucieczki z War 
szawy podczas ofenzywy bolszewickiej 
i pfoflki po zdobyciu V,’ii.na, że zostało to uczy 
nione w celu stan/d sią wielkim księCiteni 
litewskim.
„ W  sprawne zaś Lwowa marszałek Pił- 
sudiskt lnówń, że podczas, gdy "mnóstwo for- 
maicy, ocboitnixś-ych bazibrcnj. odtetoży i żyw  
noścl broniło Lwowa, .Jednocześnie za grani­
cami państwa zmajefotwaty sfę formacye woj 
skowe wyldcwlpowane i uzbroone nJemat że 
litkswspw©, któro rr/ały mrtżivKść fechrćczaiąi 
Kralóen/ą wal,kil o Lwów  skuteczną i pewną 
Ttrzeba naprawdę przypisać istnieniu bardzo 
glębniktejp aheracjtf moraJraoJ i brakowi morał 
1121:0  ̂wstydu +y . robić winnymi tych., co z 
Ci-czsretn wysfJjfem 1 talkiem przeciążeniem 
V -o a :r rw!a skutocznie - obronę przeprowa- 
d p!,. a bobateratnS robiono tych, która, z \v?a 
snej czy ufe- % wtasncj V n v  trzymali śrdcM 
te;̂  obrony w  tmnoim t&i ich użycm, Min. to 
osag p »e ć  w :tvcanych w  ciągu roJa« 191f lwi 
absurd loSYjsaty 1 ntetnoratoa myśl polityczna 
chcąca zatrzeć poczucfo odpowiedzialności 
ftó  którego żadna budowa. państwa trwa­

łych rezultatów dać nie może. Fakta powyz- , cznych sadów o ludziach i faktach, łatwości 
■sao ilowodba fatwoiś^ przyjęcia kłamstwa stwarzania sytuacji, przy której rzeczowa 
ak-o podstawy politycznej myśli i poiity-1 rozprawa jest bardzo trudna.

K o n f ^ n t U a  w  s p r a w i e  
naprawy skarby,

W arszawa. (P a t) W  dniu 9. stycznia o 
godz. 9‘30 rano rozpoczęła s:ę w Ęelwede 
rze pod przewodnictwem  prez. R zeczypo­
spolitej Stanisława W ojciechow skiego kon 
fereneya w  sprawie naprawy skarbu Rze­
czypospolitej. W  konferencyi w z ęli udział 
Prezes rady ministrów gen. Sikarski. mar 
szalek sejmu Maciej Rataj, marsz, senatu 
W ojciech Trąmpeyyńsky prezes na jw yż­
szej Izpy  Kontroli Państwa Jan Żarnow- 
ski.-oraz w szyscy  byli ministrowie j k:e- 
row m cy min:stersiw a skarbu z wyjątkiem  
b. ministra dra Leona Bilińskiego, który z 
powodu choroby nie mógł przybyć, a 
P fzys la ł jedyr/e odnośny memoryał. Kon- 
fereneya trw ała  z przerw ą jednogodzinną 
do godz. 7 w iecz. a potrwa jeszcze trzy 
uui. Najbliższe posiedzenie konfeiencyi od 
będzie s g we środę o godiz. 9 rano. Spra­
wozdanie z toczących się obrad ogłoszo­
ne będzie po zakończeniu konferencyi.

W arszawa, (fe le f. ) (z ) Na wczorajszej 
kontereucyi w  sprawie naprawy * skarbu 
Rzeczypospolitej przew odniczy! P r e z y ­
dent Rzeczypospolitej W ojciechowski. Pre 
zydent zagaił narady, stawiając kilka naj­
ogólniejszych pytań o stanie gospodarki 
skarbowej i przyczyn ie niedomagali, po­
czerń na pytania te odpowiadali kolejno 
byli ministrowie, z, początku następstwa w  
urzędzie. O godz. 13 zebrali s/ę uczestw- 
ć v  na śniadanie u. prezydenta, a o godz. 15 
rozpoczęły sfe dalsze narady. W  południc 
wej części narad, czterej pierwsi nnnistro

w ie odczytali swoje poglądy ujęte na pi­
śmie dość obszernie, opracowane tak, że 
trwało to cztery godziny.

R ek  rat p, Bilińskiego,

który z powodu choroby nie przyjęchaS, 
składa sie z dwóch zasadniczych projek­
tów :

zaprowadzenia oszczędności ora® pod­
wyższenia stawek podatkowych,

Już w  przerw ie południową i zawiadom ił 
prezydent W ojciechowski, że poprosi o 
przygotowanie szczegółow ego planu na­
rad kilku byłych m irs frów . m ianowicie 
czterech ostac io  czynnych, którzy w  tvm 
celu zejdą się dziś w  Belwederze o godz. 
10 rano. Popołudniu toczyć się będzie pra 
wdopodobnie rozprawa ogólna, a po przed 
stawieniu poglądów przez tych byłych 
ministrów, którzy jeszcze nic przemawiał!

rozpocznie się szczegółow e bmlaire 
i omawmiiio zagadnień.

Na wczorajszej konferencyi poruszono 
również projekt

podziału ministerstwa skarbu na Hb&nsii 
l skarb,

(z projektem takim wystąp/ł w czoraj rów - 
j maż W iek  N ow y"). Proiekt ten popiera 
[Prezydent Rady ministrów gen. Sikorski.

P r o j e k t  i r n w a j  e m i s j i  b a n k n o t ó w . ,
«

W arszaw a. vAW  Min. skarbu z ło ży ł iczema nowej (czw artej) sery? biletów  
do laski marszałkowskiej projekt w yp u sz-1 skarbowych na sumę 100 miliardów

Prezydyum Cen-W arszawa. (A W )
ti a feego  Kom itetu P racow n ik ów  Państwo 
Vżyc!i reprezentu jące 20 organizacy.i urzęd

mnkcyonarytiszyuiczych urzędników

państwowych z łoży ło  w czoraj w  prezy­
dyum redy ministrów m em oryał o uzupel 
nienie poborów pracowników państwo­
wych w  styczniu o 50 prc.

C IĄG LE  ZW Y ŻK A  D O LARA.

W arszaw a (telef.) (z ) Z Gdańska donoszą, że 
za dolara płaccno tam 11.650 mk. niemieckich, za 
markę polską 52 i p6ł fenista. Wskutek tych w ie­
ści Jak również wskutek zapotrzebowań na walu­
ty obce fabrykatów łódzkich wczorajsze kursy po

za g e ld ow o  kształtowały się w  W arszaw ie  w  te! 
sposób, że za dolara płacono 21.000 mk., za mar 
kę niemiecką 1.95 mk. a funt 96.100.

KAN D YD AC I N A  A D IU T A N T A  PREZ. R/TLTL.
W arszaw a (tełef.) (z ) W  kołach wojskowyci 

lako prawdopodobnych kandydatów' aa stanowi



W B K  >iOvi;V ‘  Nr. C)4i>7 z draa 11 siyczn>a 1923 9

fcko adiutanta' prez. Rzpltej wymieniają een. b ry­
gady W róblewskiego 1 pułk. Zaruskiego.

18'JOG —1750

5100— 5!.'00

41001— 45000 
90 .0 —8500

4100—4600
6030-65.0

Wiatiarnośtf g&łdawfc,
Lwó.v, 9. stycznia 1322.

Akcjo ftawliowił 1. przełnystonreł
Ptaca 2<\ dajł Transakcji 

od do
B-a-.. r,..o'W, 84030'— 87.300 85.03 <-85.000
C W o -  ,, 3 6 5 -0 -  40 03 88.00
K arpat 6 0 )0 '-  7903 775 )-7 .8  00

.-"W * 17.30—  19.000
.Galicja" 2,000.0-O'— ---------
.Gafofca- ei 80)0— 3130
„Córka* 3 O'<0‘—
„Cbkos", 435 0— 46000
.Parowozy" 8-4 0'— 9109
.Patria* 5>50U—  --------------
.Pezet" 4253—  4703
.Pocisz* 6003*— 6409
.dolski GioO* 835*—   —
.rolsKd uai-A* 5330*— 57uO o600 54 *0
P. T. Os iii. 2903—  3350 2930-3JU0
Pdsot 207)—    -
.Rakszawa* 54300—  58000 55000— 37000
.Siar n a 1 eltjktr. 400)*— *  o3 4 )\ A j 4103
.iiicrsia* górn. 39-- ' O ' 41003 40000
.Tepege* 21033—    —
Zieleniewski 38jOJ’“* 41030 40003— n87aO
.Zeidw^a 1 eLska* 433’— — — —

s tw -S '/ .
Pip,-a Ządaią Tiai-sasc;! 

Un-tya 90 h}0 -  94 >9: -  90500-93000
Paryż 1315—  1 J 5 5 -
Zuryd. 8700—  3993—
Praga 540 —  570
Buck icszl 7-.r0 8*—
Wiedeń 0 !7>/2 0 29>/3 0'27»/<
Berlin 1*80 2'2Q 2 10-1 95
Belgrad (w  dinarach’ 1>'0*— 223—  —
Nowy [if* 19 03— 2050 J*— 00030 -00000
Kiedjoian 9 !5*— 575*— —
Bukareszt 100*'— 110 — —
Bruksela 1J03*— 1*50’— 1265
Kopenhaga 44u0* * 4550.— 4500
Finiandja 0'00 0* 00
rłolandj. 7153— 7350— -
Szwecja — - **”*
Norwegja   *** —*

Giełda zagraniczna.
Zurych, 9. stycznia.

Berlin . « • • • . 0 . 95
Praga i . . 14.50
Warszawa . . . . .  O.J3
Wiedeń. . . . . .  0.0075

tlEOFJCiltLSŁft, G i a i \

Lwów, 10. stycznia 1923.
Pnlary amerykański s 20200 —20,303 ls* 

dynki \ dwójki 20000 — 201 CO d o la ry  icenscgff* 
skie 20903— 20:00, j>d.i rlwdj d 19800-11900 
marki niemlec.t',3 2'15—2 95, setki oO— 
2*15, drebre 1 83— 2'CO, leja 109 00— 105*00 
drobna 98’CO— 103*00, czeskie koron; 550 — 
565*00, drobna 54.300—• 560*09, rubfs 5-selki 
190*00-240*00, s e t «  250*00— 300*00 f'5-ru 
blówki 100*00— 110'00 franki Iranc. 1310 — 
1360’00;funt; szterl. 90503—  93000*—, franki 
szwajcarski* 3600*3— 3750*0— Złotet 20-kor,
76.000 -78.000. 20-frankówki 72.000- 74.000 
20-maikd*ki 84-000 — 80.503, 1C»rubli5wl« 
97000— 99000, srebro korony austriacki J 
1130— 1450, iiorsitf 3500— 3600 r-Ji i 5600 
5700,—

Ś m i e r ć  H i @ w a .
Warszawa. (Mef.). Dzisejszy ..,Ro'botirik‘ 

podialc wiadomość, że Azfrw, znany prowoka 
kor •rosyjski "który ostatnio pełnił w Berlinie 
ftaikcye inżyniera pod przybran;im nazw i- 
Tdem, dotoial tam nędznego żywota. Afera 
prawokatorsKa Azewa była na kilka lat przed 
wojna głośna w  całej Europie, odbiła się też

do-nośnie w naszej prasie. Z mamienia rafot 
carskiego organizował ora koła rewolucyjni 
rosyiskio zagranica,.urządzał zamachy itd., aj 
zostł z,deinasJ lOfwiaray pracz redaktora i in& 
wolucyonistę, Burcewa w  Paryżu (obecnR 
wydawcę „Obszczeje E,icto“).

„Wyzwolenie** za Karą śmierci
na pa sitarzy.

Warszawa, (Tedef.) (z ) W  dzisiejszym sty jest jednak senator Woźnickf
, Ekspresie" wypowiada się senator klubu 
'Wyzwolenia", Wcźnicki, w sprawie wal 

ki z pałkarzami. Uważa on. że z punktu 
widzenia konstytucyi

kara chłosty na paskarzy 
mogłaby, być uwaiżana za niedopuszczalną 
a oprócz tego należy s*e obawiać, że kara 
ta dotknęłaby tytko najdrobniejszych skle 
pikarzy, którzy sq również

tylko ofiarą wielkich hurtowników.
Ci zaś wielcy potrafą się od tej kary w y ­
kręcić. Zasadniczo przeciwny karze ohło-

za karą śmierci na paskarzy. za śc'garcy eą 
ich bezwzgiędnem i konfiskowaniem feft 

majątków.
Co się tyczy kary chłosty, to ci ludz-e wie 
lokrotnie piętnowani uka/ują się w miej­
scach publiczny cli z podniesionym czołem 
zatem kara chłosty nie odstraszy icn ot! 
paskowania. „Klub W yzwolenia" jest go­
tów poprzeć wszelkie usiłowania rządu a 
ewentualnie nawet wystąpić z projektami 
ustaw przewidujących te właśrfc kary. o 
których mówił senator Woźnicki.

1345 — 13 5 
3825-37JO 

5 6 )— 55

Kronika bieżąca.
REPERTU AR  TE A TR U  MIEJSKIEGO, 

TE A T R  W IELKI
W e  środę dna 10. stycznia, o godz. 7— nie), 

„T o , co najważniejsze", kotnedya.
  P u —  —

T E .3 rA-LY ‘
„Jastrząb", sztuka w  3 aktach.

W e  środę dna 10. stycznia, o gedz. 7— me}, 
„Sublokatorka", krotoebwila w  3 aktach.

T E A T R  N O W O Ś C I 
W e  środę dira 10. stycznia, o godz. 7— mej, 

„Japonka", operetka w  3 aktach.
I ćwiczenia),

W  sferach naszego nżasta rozeszła się, w ia­
domość o otwarciu nowego przystanku tramwa­
jow ego. Ma to  następić w  najbliższych dniach, je 
dnak miejsce okryte jest jeszcze tajemnicą. 10510

„T o  co najważniejsze". Głośna sztuka rosyj­
skiego pisarza Jewreimowa1, która na premierze 
przyjęta była niezwykło gorąco powtóizona l>ę- 
dz c dziś tj. w  środę w  teatrze W ielkim  W  sztu­
ce tej, niezmiernie oryginalnej pierwszorzędne po 
le do popisu mają pp. Rasińskf i Justjan, którzy 
stwarzają przepyszne typy oraz cały szereg arty 
stek i artystów, których grę oceniono tak pochle­
bnie. Doycliezasowc wszystkie przedstaw:enla 
b y ły  wysprzedanc.

Kurs radjoteehuiki -  jak komunikuje am In 
sty tut Technologiczny (Lw ów , Bourlarda 5) ck 
b yw ać się będzie w  czasie w ieczornym  (w yk łady

Uczestnicy po odbyciu kursu (2 3 miesię­
cy ) mogą przystąpić do egzaminu. Świadectwa o- 
trzym aiie s tw ie rd zą1 kwalirikacyę uczestników 
dla „zaw odu" radiotechnika a to di a staeyl ra- 
d joteiegraicznych państwowych, w  zakresie woj 
sk jw ym  (lądowe, marynarka, lotnictwo) lub c y ­
w ilnym  {poczta, kolej ftp.) oraz dla prywatnych

(po uchwaleniu odnośnej ustawy obecnie wwosi-i 
nej do Sejmu Rzeczypospolitej).

Kierownik Instyiiutu technologicznego* Już, 
Edmund Libański. 141.

Sp, Tadousz Piłat, długoletni profesor prawa 
i rektor Uniwersytetu lwowskiego, szef Biura 
Statystycznego W ydziału  krajowego, wieloletni 
poseł do Sejmu Galicyjskiego i urzędujący w ice­
marszałek, członek W ydziału  Krajowego, członek 
Akademii Umiejętności itd. zmarł we Lw ow ło  c- 
negdaj w  79 roku żyd a .

Obszerniejsze wspomnienie o śp. Zmarłym, 
n iezw ykle zadłużonym obywatelu, p o m ie ćm y  w  
numerze jutrzejszym.

1* M ary a Zienlewska. wysłużona nauczyciel­
ka szkół puwsz. lwowskich, żona dyrektora S trw . 
kredytow ego zmarła dnia 7 bm po długich „ cle? 
kich cierplerrach. Pogrzeb  odbędzie się w e środę 
1fl bm. o godz. 3 z  domu żałoby tfl, św. MiKofaja 
19. Zmarła oprócz pracy zaw odow ej iłoświeeąfal 
się pracy siKłłcczncj i na tern polu miała szerokie 
uznanie i sympatye. Należała do jcznsTch Tow a­
rzystw  Imrnanifai tiycli. gdz:e położyła w ielk ie za1 
stugL Cześć Jej pamięci!

Polskie Tow arz. Politechniczne 1 Związek pul 
skfcłi adwokatów. W e  środę dnia 10 styczn a o 
godz. 6.15 w ieczór w ygłosi p. Dr. M aurycy A.it-r 
hand, profesor Uniwersytetu w  Tow arz. Petitach 
nicznam referat p. 1 „O  współwłasności den;ór 
dla członków tego Tow arz. 1 Związku po s ten 
adwokatów. W prowadzeni goście tnie. widziam 

(rs) Zabrali Katzow i ca'a garderobę. Z mw.- 
szkania Szuiima Katza skradziono całą garderobę 
łącznej wartości 150.00C marek,

(rs) Msłanka kradnie 1 ucieka. Tam , gdzie 
dzika papryka ^ w ra s ta , zw iała Małanka P as ław ­
ska ze służby od Smuela Adlera, lecz przedł e.m, 
zabrała sobie na pamiątkę od niego 2 pary bieli­
zny męskiej, koc, palto męskie ifp. wartości'
100.000 marek.

(rs) Z* »ba. M iędzy ulicami Szp'ta5ną, a Pró- 
decką zgnińła: Fani Obeer portfel, w  'któryn? było
120.000 mfc.

(rs ) Dwumilionowa Kradzież k ieszon ko** 
K ieszonkowcy, dotychczas uiewyślcdzenf, gkrad&
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fcczorSJ na szkodę Samum* Krauz* z Sokala, z • 
kieszeni jego w  ul. Szpitalnej 1,900,000 marek. j

Z  muzyki: Dr, Józef Reiss profesor muzykolo 
łH  Uolwercyietu Jagiellońskiego w  Krakow ie w y j  
g los ’ d. 14 stycznia punktualnie o  godzinie wpół 
do 12-te! w sali Kasyna oficerskiego ul. F redry  
W jdsiad syntetyczny p. t. „Beethoven  —  psyctao- 
łogja " osobismści". Nazw isko prelegenta, wybitne­
go  historyka muzyki, znanego z  licznych prac nau 
ikowych zapewnia wysoki poziom naukowy, za- 
pow edzianej prelekcyt; spodziewać sfę należy, 
te  wzbudzi ona zainteresowanie wśród sfer mu­
zycznych Lw ow a . j

W  tym samym dniu o godzinie 10,15 wygłosi 
pruf. Dr. Reiss dla: kształcącej się m łodzieży 3-e! 
;w yk fad  historyi muzyk-.

B ilety  na wykład B eethw enow sk l są ważne 
i  na wykład popularny.

Zgłoszenia wczesniei przyimuje się w księ- 
sarni sut Wip. Seyfartha Akademicka 8 i w  D yre­
k c ji  Lw ow sk iego  Instytutu M uzycznego, ulica So 
buckiego Ł  10545,

Brofi, amunlcle
1 przybory myśliwskie twieżo przywitziune
2 za ^ r in  cy pr leca p o  cenach konkurency jnych

E U S T A C H Y  D  V  I  T  t t  A  >•
L w ó w ,  L e g i o n ó w  3 .  10542

c y l ł o r j a

obacnie ,,&Ta R“
j st naj ep  zą. 5  Jad fe b r . i csn y  fa b r. —  
FRIEDMAN, Lwów, pi. Bernnrayński 12, —

120

W  sześćdziesiątą rocznicę powstania stycz­
niowego, w  sześćdziesiątą rocznicę bohaterskich 
zmagań i poświęceń ojców  naszych, k tórzy  mi­
łość O jczyzny płacili życiem  i k rw ią  własną —  
oraz latami cierpień i katuszy w  lodach Syoiru, 
niech nikt na sziachemych nie zapomni, że  w e 
Lw ow ts  ży je w  ostatuej pogrążora nędzy wdo­
w a i sierota po powstańcu. Przykuta do łóżka, 
od lat wszelkiej pozbawiona opieki, odczuwa nie 
nrak w ygód  jakichkolwiek, ale wprost brak su­
chego kawałka chleba. Dla tej w  rozpaczliwej 
nędzy pogrążonej potomkini bohaterńw —  p ro ś ­
m y o  pomoc naszych Czyteln ików  a łaskawe 
datki prosimy nadsyłać do Adro naszego pisma: 
DLA  CÓRKI PO W STA Ń CA .

Ma lyl Wioli fisi'
RADOMSKĄ CY^ORJE I y

23905

Pomoc zae mobil. oficerom W . P, Jan Teofil 
M YHAL, prowadzi zakład Introligatorski Lwów, 
Sidcstuska L 28, w podwórzu. Prosi o poparcie.

Morderstwo i samobójstwo
na de miłosnem.

Zamordować narzeczoną, zranił matkę jej, 
a sobie odebrał życie.

W e wst Tiot>1:cziK obok Rawy Ruiskiel 
. adaś*zyt się unegdati wyinadefc straszliwie,gj> 
m oiJu, którego sprawcą jest 28 letni wieśniak 
Marcin Piotrowski Morderstwa dokon ał on 
•ta tóo miloścti db pięknej Maryi Ruil mcz, 7, 
tetórą się niedawno zaręczył. Małżeństwu 
łomu Jodfnak na przeszkodzie sianęla matka 
naraeazrnc i oJcutkt&m tego przyszło do gwal

townyeh scysyl tnięJzj' Piotrowskim, a oho 
ma niewiastami. Wticszr.łe Piotrowski, zawija 
dztony w  swydr naickRteacR pow zął stra 
sałiwjr plan zemsty 1 przedwczota' strza.-om 
z rewolweru pozbawi! życia swą narzeczoną, 
a matkę jaj ciężko zranił cJrugkn wystozal rn. 
Następne sam trzecim wystrzałem pozł^awil 
srę życia. Pd icya  prowadzi śledztwu.

nislse. sM zftay
mm własnego syna.

ŚrsJ). WifcHaJ O s tro w sk i. p om oe irk i m a- i 
szynowy, z a ję ty  w  e le s t ro w m  m icćskiej, za - 
n łSeszkały  na F c rs a n k ó w o e  p od  1. 14. don iósł 
”X)4fcyi, ż e  zo s ta ł olcradl? tony p rz e z  w tasn& go 
•syna Józe fa  O s tr o w s k ie g o  t żo  syn

m  ń oL  wianiu kraitóieży z b ie g i i ukrywa się.

J óze f O s tro w s k i l ic z y  -lat 20 i jes t c ze lad - 
■4it3em śar -artskim, a  p r z e b y w a  stale w  K ra -  
k < ?u «. D o  L w o w a  p rzy jech a ł

iL  rodziców na święta Bożego Narodzenia

fe ia re  ra z e m  spędzili, p oazetji syn  5 -go  s ty -  
c z r - ii W f* l  od jech ać  z p ow rb tem . P o ż e g n a ł

się z  rodzicami i udał się rzekomo na koiloj.
Tymczasem nnsitępawgo dna iiisspodzte- 

wauie dowiiedzał się ojciec, że syn iego nie 
odjechał, ale wałęsa się po Lwowie.

Telże sajjief nocy. to jest z  6 na 7-go hm, 
kochający syhałafi

wlamal się przy użyciu wytrycha i uarzędz? 

zlodsiłjskich do mieszkania rodziców
i wykradł z komórki garderobę, kożuch i -re­
wolwer, wartości około 100 tys majrek.

Zrozpaczany ojciec o świcie wybrał się na 
poszukiwania za ziodizdejem, jednak bez naj­
mniejszego skutku, hjjo d!ał za wygraną

i  w ircszcfio "W u o cy  wpadł na je g c  ś lad  i z a ­
stał synalka

śpąc go w buóca «a stacji w PersanKowc©.

Slpa+ymiy; złodzL/asżjdk jednak: na, widok 
ojca rzucił się do itcicczki i

ścigany przez ojca zbiegł do Lwowa,

gdete w  zanikach lujda-io in t się zniknąć a 
oczu ścigającego.

Od tego czasu ślad po ińn zaginął. Jest 
to osobnik średniego wzrostu, blondyn, oczy 
piwna, ubrany w  kurtkę koloru popiela tego 
z kokgarfeam lisim, kaszkiet żółte buciki 
i bluzę z niebieskiego sukna. W razie przytrzy 
mania podobnego osobnika, nal-ży zawiado­
mić policyę. iNtetóteŻJiie od tego okradziony 
ojciec sam czyni pos/.ukwanra za wyrodnym 
synailkiem, który ukrywa się prawdopodobnie 
w zaułkach lwowskich i — nie inająa iuż pra­
wdopodobnie po co wracać do Krakowa —. 
tam kształć! się na ..zawodowego11 włamy­
wacza.

I Mi \wśm
(W ojna wesołych durożkarzy z pMRyautamL —  
Sarniny Uozurca. —  Pias rtz-era  spodnio. —  Kra­
dną blachę z  dachów. —  Jak to Sara 1 Frlcda cbo 
d zlły  po żebrach? —  „U w a la  kwiatki11 potem sia 
4zlala w  kozic, a potem płakała, bo Jr okradli)

(rs) Niema ludz;, odznaczających się bardzie] 
oryginalnym, a typow o lwowskim  humorem, nad 
Lwowskich norożKarzy. Nie tylko szkapy ich w 
p rzys łow iow y  sposób śmieją się z wszelkich 
trosk doczesnych, ale i ich samych wesołość pra 
v, ie nigdy nie opuszcza.

' W  ostatnich czasach wiciu z nich urządza so­
bie „kawalerską11 Jazdę po ulicach lw ic z  o grodu v

z nleoawletlon&ml latarniami,

co  narazić może b lzn ich  na przejechaiue; więa 
! organa p o lic ji lwowskiej wyłapują takich ptasz­
ków  i przypominają im delikatnie o obowiązkach 
N iestety mato to pomaga, a św 'c żo „ gdy poste- 
runkowy zw rócił uwagę dorożkarzow i Seiigow i 
Bruklowi r,;\ 101 na obowiązek świecenia latarń, 
ten oburzonj' „napaścią11 odrzekł:

—  Już ja tam w olę 100 ińk. kary zapłacić niż 
kupć świeczkę i zapłacić za nią 300 marek! Nie­
ma głupich!

A gdy innego, m ianowicie Józefai Bellera nr. 
76, chciał wylegityińow  ać polieyant, ten odrzekł 
w  tonie poirytowanym :

—  Co? M oże panu jeszcze metrykę pokazać?
I pokazawszy mu —■ zamiast metryki —• ple­

cy, odjechał 7. przed nosa zdzwkme-go stróża bez 
pieczeństwa.

—  Pilnujcie lepie) bolszew ików  od iw . Jura, 
by  nie uciekli, a nie porządnych fiakrów ! —  od­
powiedział, zatTnając szkapj'.

1 w  dalszym ciągu nie świecą latarń. Chciałby 
hrawurze ich dorównać choć w  części dozorca 
dorr.u z ul. Szeptyckich 1. 78, W aw rzyn iec Kasinek 
i w  tyTn cel

dał sobie na piec

lecz skutek objaw ił się w  w ręcz odwrotnym kie­
runku, alkohol bowiem  siał się przyczyną złego 
humoru „zalanego11 poczciwca i przypraw ił go o
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ciężka awanturę w  śródmieściu a w  dodatku o  
bczpfainy przytułek w  areszcie.

Natcm 'ast trzeźw y  i w  dobrym hr.merze jest 
pies, należący do p. Rcliaeyua, a mimo to ugania 
po ul, Kazim ierzowskiej j usiłuje

zdzic-rail z przechodni zębami spudnie.

iak to zdurzyio się onogdaj z  Józefem Aueiba- 
cliem, który przerażony schron i się przód ataKu- 
Jącjm ko potworem  aż na inspekcyi «» lie y jn e j f 
tu oskarżył ko o zamach na swoje łydki.

Nie poczuwają się wcale do stosunków po­
krewieństwa, czy  znajomości, z  ow ym  psem Frie- 
da Goldstein ze Z łoczowa i Sara Goidberg z  Za- 
marstyuowa, a mimo to —  na w zór ow ego  czw o  
ronoga —  rów ireż nagabywały przechodni, lecz

zamiast kąsać Ich zębami*

obrały sobie inny proceder, bo żebraczy i nie da­
w a ły  ludziom przejść p rzez ul. Legionów , dopóki 
nie dostały się w  honorach na inspektyę. U  je­
dnej znaleziono przy row izy i 12.000 marek, u ani 
giej 7000 marek, Poszły'' obie do aresztów, jako, 
i e  są zdrowe, a jedynie skutkiem

wstrętu do pracy,

9
który jest bardzo brzydkim  nałogiem, „puściły 
się“  na żebraczy chleb.

Zupełnie odmienny fach obrali sobie znów 21 
lotni Franciszek Pasiecznik i J4 letni W ładysław  
Pasiecznik, obaj ród swój w yw odzący  z  słynne­
go Zamarstynowa. Postanowili oni pozbawić

lw ow skie walące się chałupy

w  prostej drodze dachów i systematycznie —  
gdzie się tylko .dało —  zdzierali z  dachów blachę., 
wynosząc ią do blatników i sprzedając. M. i. skra 
dli blachę z dachu magazynu C Pollaka, kupca 
przy ul. Kazim ierzowskiej 13, w yrządzając mu 
szkodę w  kw oc e 150.000 marek. Na policyt tłu­
m aczyli się, żc  do realności weszli w  pewnej na­
glące! potrzebie, poczem

„z  ciekawości" zaglądnęli na strych,

gdzie „dla zabaw y11 zaczęli zdzferać blachę z  da 
chii sąsiedniego magazynu. PoszO obaj do „u la".

W  areszcie przebyw ała  również przez 7 dni 
służąca Marta Tycholska od M aryi Foszczuk z 
ul. Boim ów 35 —  jak twierdzi —

ra  to, ic  „z ryw a ła  kwiatki".

■W czasie tego jednak z kufra, /osławionego u 
swej chlebodawczym, znikły jej wszystkie rze­
czy, odzież, pieniądze Md. Podejrzewa* o tę kole­
żeńską. przysługę tow arzyszkę swą z sąsiedztwa 
Elzę N„ a p.riicya znów ma Tobotę, złorzecząc słn 
sznie wszystkim istotom, co to za „zrywanie  
kw iatków '1 wędrują do aresztu, by  kto inny znów 
zryw a ł kwiatki^ korzystając z w yw czasów  tam­
tych.

małżeństwa przykładne, « te  do tych nie zali­
cza się wcale perwjp małżeństwo z ubcy 
Wałowej I. II a.

Mai ya R iMcz

jest stróżką,

a msjż m  pan Jan Kiticz palaczem przy cem- 
ttraiiicjn *ogrŁkiwanSu, a ndezalełnie od tego 
Jan dzi eń w dzień na „dizień dobry" i „dobra 
noc" starannie

masakruje swp zacną połowicę, a i 
trzaski leca.

tak!, ż*c ta, pogrą|źx>na w rozpaczy ęfetosśła. 
siq wreszcie wczoraj na poiicyi ze skat sra. że 
w  czasie ostatniej takiej „s<xny“ małżeńskie' 
zamaszysty pan Jan

porwał siekierę ,

i zamierzywszy sic nkt, zamierzał poczęsto­
wać żonę tak aiżleby „już raź naciągnęła ko­
pyta". Ponieważ zaś kaźua rzecz na świerk; 
ma swój® przyczynki, wiięe i niesamowite 
praktyki pana Jana także nie są pozbawione 
roiśrednich powodów, dla których

znienawidź!! on swo;a prawowitą 
małżonkę

i rachuje jej dzień w  dzień żebra przy sjro-

Przyj«chaS cło Lwowa, uzbrojony w re­
wolwer, dokonawszy szeregu włamań na 

prowincyi.

Do aresztów oddano wczoraj niebezpie­
cznego rzezi mieszka nazrwfekiem Maryao, 
Jridlszewskj. jprzytrzymano go w drw ij, gd ’̂ 
usitował sprzedać w sklepie jubilerskim Ma­
jera Wolfa Sehictra przy tik Kaźmferzowskżej
1. 33 złoty zegarek wartoścu pół nriPotm mar. 
żądając za ińe.go lyflko 30 tysięcy. Przy re- 
wśteyi znałeziono p izy  aresztowali jon

pistolet automatyczny, nabity 8 nabojami

zegarek męsid, oraz goiówkę ISO tys. mank.
- Oprrszek mrzyzJKił słę, żc popełnił cały' 

szereg rabunków i kradzieży na prowincyi, a 
obecnie przyjechał

tło Lwowa na „urlop".

Ostatnim etap cni użiaiiihiości jego ty ło  
włamanie w fabrykanta śmieszka w Sokalu, 
do którego kanceJary i • począ tkowo tila wy ba 
■dania „tcidon" zgłosił się & prośba o posadę. 
Śmieszek darował mu wówczas lO.tlOO marek, 
a rze/Jmicszek odwdzięczył mu słt za to  w 
ten sposób, że

w nocy wtampi się, w> jąwszy. uiniejętińę 
szybę okienna do kar cela r.vi

** z  obvas'uj sauśkufy biurka skradł ega rek 
( z?pfy oraz Kn) tys.-marek.

sotaiości zatargów J awantur t
Oto pana Jan

0
zakochał się w innej stróżce

ale nic z ulicy Watowej, tylko z Piastow 12, 
która tędląo „wesół® wdówką" ̂ tęskni n \ ssepi- 
łą opieką męska. I pan Jan nawiązał z  s.%- 
biRskfe. stosunki, a od' tego czasu' ż a ox 0  się* 
,.są«uy dzień" dla pani Janowej, który# gro­
ziło jtiż nawet

„wylanie" z własnego mieszkania.

A  Innym znów razm i przyrzekł pan Jan iśto- 
czyścle żc zbierze wszystkie graty i wypro­
wadź się do swej kocnamc przy ul. Pits&w. 
Kiedy indziej porv.ał siekierę f miał im*.,,
— jak twierdzi

poręhać wszystkie niebie i spalić

a!o me uczynił tego. Sprówadzony w jcsk A 1 
na policyę, byłby- pnrwędrcrwst# za h&fittwsdy 
i grożenie* swej czcigodnej połowicy* „telder 
do kryin-Uaiit na ktrracyę nerwów, gdyłry mu: 
to, że oicazał skruidię i zobowiązał stq sasdfo.i' 
wywać na przyszłość spokojnie, prowadteje 
z prawowitą swą żoną życie moralne ♦ n k

zdradzać. ’ej z aticenn sfrńżkami.

C zy  jkui Jan poprawi się, okaże turzyariaSń.

Natycluniast po dokonuiu tego OBSWir 
zbiegi na dNvorżcc, a siamtąd

pierwszym pociągiem udał się do Lwowa

Po przybyciu to udał się do szynktr uri^' 
ul. Gródeckiej i cżdtał tam na otwarcie skfe- 
pówy-5 iTOczem zagośe!ł do jitfńłera Sc#Ksrra 
i .prólrowaf pim «®>?cjdęźyć zdo^ycz^ JuśrUer 
jedoak pt^wjzfą? 5JtV.lc»rz«jłte że zegaroł? po­
chodzi 7 krndzreży

oddal włóniywacz* w ręce posferunków££0.

któ y natycluniast' przeprowadził :v<yrfeyę 
(wobistą I znalazł wymienioną kwotę otaF 
pistolet. W  c/a-ie rewrzyt rabnś w yrwał sfe 
zw sklepu i

tatr/Ąl uciekać przez ulscę każmierzowsi?,
. jednak nie zdążył daleko, hó postenmło.wy. 

przytrzymał go naitycbmsast i odstawy w  
fns.pckcyę. Tam przy-stawiony thnuaczyd s*ę 
początkowo, że pemiądze otrzymał

od oicą *  „Ameryki".

a zegarek dlatego tak tanio citciai spfióefać. 
Yc myślał, żc jest, ze złota ..doiihlc".

Wr&gy.ote przygnał się do wszysflAsh 
sprawel.*, jakie ma ua samSenhi i powędrował 
za kraty więziemte.

Zdradzał żone, a późn ej 
groził jej zamordowaniem 

siekierą.
„Sądny dzień" pani Janowej l kochanka 

pana Jana,

Irs.). iMiweję m detno jm czt* na kwikeftt
%

Schwytanie niebezpiecznego
włamywacza we Lwowie.
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H a r l g  A n t o l n e t t e
Dzieje nieszczęśliwej córki cesarzowe, Marji Teres-'. W  roli majest-.tycznej i pędnej tro- 
3Owej f ;et cuskiej. słynna i urocza D I A N A  C A R E N N E .  gwtezly ekrunu. 1?3

L teki aforyzmów*
i-sdszywa skromność, to uajbardzi©] przykry 

r-iwwuj arogancyf,
* «  *

( ? )  Kobiety dztellć można na trzy  grupy: ko­
bieta—człowiek, kobieta- -bluszcz i kobieta—  
iLłecko. T e  ostatnie1 maja swoje lalki, któremi 
baw i* się cąłe życ ie. Są to „przyjaźn ie '' i 
,,’rńłe&i!‘ ,

* • »

Należałoby od czasu do czasu zarówno, jak 
poddaje się chemicznemu odczyszczeniu swoją 
Has derobę, popróbować także wywabtć plamy 
charakter!!.

♦ *  •

D o pewnego biura w  minismrstwie przyoho- 
dz, ktoś ł  pyta : K to  tutaj prowadzi dział
proiekcyl?

* ♦ •

Szczęśc i" podnieca. A l e . sprawia U» także 
W iiłk ! ból moralny.

M m
\ m \

i n M  11
» •

( ! t )  M iernikiem drożyzny i wartości pienią­
dza była  zawsze. jest i będzie cena chleba, tego 
chlcba powszedniego, o k tóry  prosimy w modli 
tw :e Pańskiej, aby Bóg nam dał.

wbecnie bochenek chleba o wadze 1 kg. ko­
sztuje 750 mk. i gdy  nic nie zmieni się w  naszej 
polityce gospodarczo -  ekonomicznej uzasadnio­
na niestety jest obawa, że I ta tak w ysoka cena 
nic utrzyma się i dozan nowej zw yżk i.

Zbadajmy, c zy  cena wspomulaffa jest uspra­
wiedliwiona?

M łyn Maryu Helena żąda i pobiera za 10G kg. 
mą/ki żytniej kw otę 87.000 mk., zatem 1 kg. mąki 
żytniej wypada 870 mk. 7. 1 kg. mąki jest 130 
dkg. ciasta, czyli że  10 kg. mąki daje 13 chlebów 
kilogramowych, zaś 100 kg. mąki 130 bochenków 
po l  kg. wagi. Ody do kw oty  87.000 mk. za mąkę 
doliczym y 14.000 mk. za robociznę otrzymamy 
kw otę 101.000 mk.. któąr należałoby zapłacić za 
(30 bochenków chleba. Dotychczasowa cena 750 
mk daje w  ilorazie kwotę 97.500 czyli wykazuje 

*  imYms w sumie 3.500 mk. Mums, który musiałby 
nowjitac usuwają piekarnie w ten sposób, iż za­
opatrują się w  mąkę w założonej spółce, wskutek 
czego 100 kg. mąki loco L w ó w  wynosi jedynie
80.000 mk. cz.\ li że odpada ta' nadwyżka, jaką po 
Worać musi młyS nrcjscowy, aby w yszedł na 

osw oję. Spółka zakupuje bowiem żyto  na prowin- 
cyl ! daje je mieć młynom prowincyonalnyin i u- 
Siałitaby się cena ciileba na jakiś czas. gdyby nie 
P8WI18 ale. A teru ale jest wysokość ceny żyta 
M5.000 mk. 100 kg.)

Z -powodu z n ac zn e j  w ysokości  ceny ż y ta  ż a ­
den p iękarz  nic .Lst  w stanic z a o p a tr z y ć  sie  w 
# •••gon mąki żyrnie}, za k t ó r y  -co najmniej mttsiał-

co  za tem idzie o  potanieniu wszelakiej robocizny, 
i innych artykułów p erw sze j potrzeby. T y lk o  
dobranie się do producentów, do tych najwięk­
szych paskarzy uprzyw ilejowanych położy kres 
w ypraw ianym  orgiom  drożyźnlanym.

by zapłacić 8 milionów mk. a tem samem każdy 
piekarz I spożywająca chleb publiczność zaltżni 
są od każdorazowych cen, dyktowanych za ży to  
przez producentów.

Niemniej na biaat starości ceny chleba przez 
czas jakiś, bodaj przez tygodni kilka składają się 
inną czynniki.

P rzypatrzm y się rzeczy  bPżeł.
Podczas, gdy  w r. 1914 wagon tnąkl żytniej 

kosztował 2200 mk. a pszemrej 3200 mli. i pms2<> 
no się piekarzy, b y  ty lko mąkę brali na kredyt w  
raku zaś ubiegłym cena za wagon mąki żytnio) 
wynosiła 1 m'lion 400 ty s ięcy  mk. a za wagon 
mąki pszennej 2 miliony 700 mk., obecnie wagon 
pierwszej co najmniej kosztuje 8 milionów tuk., a1 
drugiej 13 m ilionów mk. Podczas gdy za wagon 
drzew a nTękkiego z  dostawą do domu płacono w  
r. ub. 8.500 mk„ obecnie płaci się 56.000 mk., 1 Q 
owsai, który kosztował w  r. ub. 8000 m k , obecnie 
kosztuje 50.000 mk., 1 q siana za które płacono w  
r. ub. 4000 mk., obecnie płaci się 32.000 mk., robo 
cfznai która w  r. ub. wynosiła 2.5 ink., obecnie 
wynosi 25 mk., za naprawę proca (triowa o skle­
pieniu) za1 którą uiszczało się w  r. ub. 50.0o0 irik. 
obecnie uirzcza się 700 tysięcy mk., utrzymanie 
piekarni w  czystości (bielenie itp.) któro w ym a­
gało kosztu 5.000 mk. obecnie pociąga zai sobą 
koszt 30 tys ięcy tnk.

O dy weźm ie się pod rozw agę  podatki, ceny 
za św iatło  elektryczne, za wodę, wysokie opłaty 
w  Kasie chorych, łacno nabędzie s 'ę przeświad­
czenia, ż e  drożyzna ciileba nie tak rychło ustanie

Najlepszem unaocznieniem w yzysku produ­
centa jest bagatelny artykuł, kminek, dodawany 
dawniej do chleba dla smaku. O tóż 1 kg. kminku, 
który w  r ub. kosztow ał’ 300 mk. obecnie kosz­
tuje 6 do 7 tysięcy tnk.

Praw da nakazuje zaznaczyć, że  nasza t. j. 
wschodira część kraju zaw sze co do produkcyl 
ziarna bjda aktywną i że obecnie tego ziarna 
chlebowago niemały jest nadmiar. N ie brak w  tej 
części kraju i drzewa, konsumowanego przez pie­
ce pieką, skfe, m estety niczem nienasycone ape­
ty ty  paskarskich producentów, urągających pra­
wu ludzkiemu i bożemu są ową główną p rzyczy ­
ną drożyzny chleba-, ow ego  p lerw szegó ogniwa 
w łańcuchu drożyźnianym, do którego przyłącza 
ją się wszelk ie inne ogniwa szalejącej i rosnącej 
z duto ud dzień drożyzny.

Nie wolno niemniej przem ilczeć czynnika wiei 
co pomocnego producentom w ich robocie paskar 

, skiej. Są nim agenci, przesiadujący omal w  każdej 
j kawiarni w e L w o w ie  i wykupujący zboże dla 
m łynów zamiejscowych. I tak no. pan Neumann 
z Białej wykupuje zboże dla sw ego młyna, pła­
cąc każdą cem ^gotów ką z góry. Proceder ton ma 
na celu wym iął mąki, która me wraca z powro­
tem na cele spożywcze, lecz odchodzi zagranicę.

Niemniej przeróżni agenci zakupują mąkę na­
szą żytnią, w ysyła jąc ją do Poznania, gdzie ją 
jako lepszą, mieszają z. mąką żytni#, wymieloną 
z ziarna poznański ego, które w  b. r. nie daje 
przetworu zdolnego do w> pieku chleba.

Dopóki rząd nasz nie ukróci zdzierstwa p r o  
duceiitiw . dopóki przez palce patrzeć będzie na 
rabunkowe wyw ożen ie z :arna, mąki i drzewa, do 

[ ttóiy m owy być nie może o potanieniu chleba' a

ISKIERKI?
Noworoczna jłosiedzeiiia

Na N o w y  Rok odbyto się w  Sejmie posiedzę- 
n'e w... w  lokalu bufetowym. Suwerenł zjawili się 
w  komplecie. W  rzadkiej zgodzie usiedli Korfanty 
koło Kosmowskiej, Grabski koło Diamatida, ks. Lu 
tosławski koło Frostiga, redaktora lwowskie „T .ig  
blattu" a Daszyński spryciarz nie bacząc na swoje 
siwe w łosy  w ybrał jako tow arzyszkę najmłodszą 
poślioę pnę Stęśhcką z ósemki. Duch serdecznej ja 
dnomyśltiości unosił się nad stołami, zastawionymi 
suto proslakrom w  galarecie, rybam i w  majonesie 
i szynką. Ponadto p rzy  każdym siiwerenie znaj­
dowała się buteltca likieru, oczyw iście „Souve- 
raina".

Korfanty wstał. W  oczacli jego  św rod ły  łzy , 
.N iech ty je  Piłsudski" —  zaw oła ł Stronnictwo 
nasię Jednogłośni#*uchwaliło go  w ybrać lionorow. 
członkiem. Kosmowska ze wzruszenia chca ła  
Korfantego pocałować, na co jednak tenże nie 
Chciał zw rócić uwagi, może ze  względu na lec iw y  
w iek czcigodnej poślicy lub też z obaw y przed 
sw^ magnifiką.

Natomiast lak z dubeltówki całowali się Grab 
ski z  postem komunistycznym. P r ż y  tej sposo­
bności dziwnym  przypadkiem przepadł Grab­
skiemu zło ty  zegarek z łańcuszkiem.

Poseł Stroiński —  Lew in zw rócił się czitlo do 
posła żydow sk iego Lewtoia: „M atka moja pocho­
dzi z  Lew inów . Jesteś moim -wujaszRiom: „Daj
buzi wujaszku i pozwól, abym wystąpi! do klubu 
żydow skiego na hospitanta".

Lutosławski, wzruszony tym objawem ro­
dzinnej serdeczności, ob jaw 'ł posłowi Frostlgow l 
łkającym głosem gotowość napisania artykułu 
wstępnego do „Tugbldttu-' i wydania odezw y  na 
zbieranie funduszu narodowego żydowskiego.

Nagle wstał w  imieniu sacyalistów Dtomanć 
Przem ów ić miał w łaściw ie Daszyński, ironie w aż 
Jednak zbyt gorąco zajęty b y ł puną Stęśliekę, 
zrzekł się ra jem ów ien tc  M owa Pianiami a b y ł*  
krótką 1 jedi ruf „N iech ży ją  endek!" —  zaw ołał 
basowym głosem.

Poseł G dyk z miejsca odpow iedział okrzy­
kiem: „Niech ży ję  P . P- S.\ „N iech ży je  Dią- 
tnaitd".

W śróć ogólnego entuzyazmu uchwalono z ł*  
nie partyl endeckiej i -socyalistycznej. Nastąpiło 
powszechne zbratanie. Poseł W itos otrzymaj 
przepiękny kraw at w  poda-onku od hr. Zamoy­
skiego, a Trąmpczyński namawiał rabma Thona, 
aby kandydował na prezydenta miasta w' P o  

znaniu.
P ow yżs zy  przebieg n iezw ykłego posiedzeń!* 

sejm owego opowiedział mi P. Pt'*spo w  knaipir 
p rzy  dziesiątym kieliszku „SouverSlna". B y ł już 
w tedy  nieco wstawiony, nie mogę tedy brać ial- 
powiedzialności za aijtentyczjiość opisanego przfl- 
zemnie zebrania. - Mazi.

Naczelny redaktor!
BR O N ISŁA W  LASKO  W N l C a

O óp ow ied z ia toy  red ak to r*
JÓZEF KRZYSZTOFOW1CZ
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w© Lwowie,

Leona Sapiehy 11
posiada na składzie kilka wagonow górno-śiąskiego miału i orzecha li. do 
natychmiastowego sprzedania i załadowania, oraz otrzymała większą ilość 
węgla górnośląskiego w różnych gatunkach; sprzedaje wagonowo i detali 
cznie po cenach konkurencyjnych. Jak również ważne dla P. T. Składów 
Drzewa i węgla we Lwowie. — Natychmiast dostarcza furami i wagonowo 
drzewo bukowe, suche, rębane lub w polanach po bardzo niskich cenach. 
Drzewo jest w naszych magazynach we Lwowie. —  Wiadomość co do 
ceny i dostawy w biurze Polskiej Spółki Drzewnej ,,O PAL“ pw y  ul. 
I eona  Sap  ehy 1. 13. róg ul. Potockiego. 144

Specyalista ch eK h  skórnych i wenar/cznych

Dr. 2ST.
były e ifw  kliniki wiedeńskiej i berlińskiej 1088?} 

ord. dla kobiet od 10— 12, dla mężczyzn od 2*5, 
v/ meri.iele i święta od *9*12, Kraszewskiego 3.

S P fC Y A i  iS T A  C H O R Ó B  W E N f.R . i S K Ó R N Y C H  
B b. rek. szpitala wieaeńsk.

E l l t t t l  B s l i L i *  i lwowsk. ord. od 8 do 9. 
12 d o i  i 3 do 6, Lwów, A t n y K a  1, (róg Pańskiej.

104'.6

Br.Ignacy TSwenbecit
ordynuje w chorobac.. skorno-wenerycznych od 12— 1 
i 3— 6, obecnie ul. T rybu n a lska  6 (..bok R -tT-u),

10357

LwoonHa Szkuta Scnografji
lektora Uniwersytetu Dr. M esiisego wyucza steno- 
grafji W 3 0  g a d z in a c h .  Począ.zk 22/1. P o y Ź fc L  
lwowska szkoła języków, buchulterji i stenogref,.. 
Wpisy od 4— 7. Chorążczyzna 7, 111. p. (Tow. Muz.),

12:

Br. Zofiz lafeupsr
crdynuje w chor-.bach skórnych i wenerycznych od 
3 —5 ul. JA N O W S K A  26. — Usuwanie w łosów e le ­
k tro lizę , bioriawek, znamion 10007

Wytwłmia ©iiraMiiii pi 
EDWPK3A ZIMNEGO

L w ó w ,  Z i m o r o w i c z a  3
w ; rabia księgi handlowe amerykanki, registratury, 
zeszyty szkolne, Llo, i rysunkowe, bloczki kasowe 

i t p> wszelkie papiery stale na składzie. 73 
P o l e c a  te±  w i o s n ą  i n t r o l i g a t o r n i ^ .

Wielka Firma Drzewna poszukuje

U R Z Ę D N I K Ó W
rosiadającycli praktykę w  doi rzo materyałów ró­
żnych gatunków. O ferty pod „693“ do biu a dzicnn- 
ków Sokołowskiego, jagiellońska 7.  ̂ 10444

najsmaczniejsza, najlepsza, najdeli­
katniejsza, najwyborniejsza, najzdrow­
sza, najpożywniejsza, najgustowniejsza, 
najtańsza C Z E IC O L A E m  w Polsce. 
Do nebyćia: detajliczme wszędzie, 

hurtownie u firmy" 123

R. SŁADOWSKI i S-KA
AJENCJA DLA EKSPORTU 111BP0KTU
lwów, Mikołaj* 4». Tal. 892

We wszystkich miastach i miasteczkach Ma­
łopolski wschodniej i zachodniej poszukuje­
my zdolnych i ruchliwych A g e n t ó w
m ie js c o w y c h  d o  s p r z e d a w a n ia  a rtyku łów  s p o ­

ż y w c z y c h  i ch em icz n c -k o sm ety cz n y ch .

O f e r t y  fachowych reflektantów
z podaniem dotychczasowego zajęcia, z za­
łączeniem dokumentów osobi t 'ch , wysyłać 
pod: R. S ł a d o w s K i  i Alt a, Ajencja 
d!a eksp. i imp., Lwów, Mikołaj* 19, Tel. 892.

127

OSYiźZE<3A*f ~mj
prsred nabyciem w  jakiejkolwiek formie mieszkania, 
składającego się z 2 pokoi, nyży i kuchni, przy ul. 
Zielonej 49, na 1. piętrze. — Wyrokiem sądowym 
uprawnionym został do ol jęcia tegoż m eszkania 
105:0 W ł a ś c i c i e l  r e a l n o ś c i .

M
 ROPNE, EENZYNO- 

WE, ^  GAZCWfc, 
ELEKTRYCZNE, 
PASY DO MASZYN, 
NARZĘDZIA, KAR- 

B0RUNDUM. Zastępstwa fabryk kraj. 
i zagrań. Tow. handlowe 
Spółka Akc. w Warszawie, uddział we 
Lwowie, ulica Hetmańska I. 8. 122

P IE N IĘ D Z Y !!!
i irytacji zaoszczędzą sobie Penowie, którzy 
używają do Giletek i t. |. aj ara (ów  zapaso­
wych nożyków do goleni: „S A l.r  £ R 3 “ . W y­
łączny skład S. Fcder, Syksiuska 7, Lwów. 
Poleca się wyśmienite mydło do golenia*

10563

ZIEMNIAKI
1AOA1.NE, WYBIERANE, po cenie zn.zonój poleca j 
M a ło p o lsk ie  T o w . Haifcilowe , E M T K K A ' , j  
Lwów, Ulica K op ern ik a  42 b. 1461

Posit.dr do natychmiastowego sprzeda­
nia na składzie

p r z e s z ? o  5 0  s k r z y p
w rożnych rozmiarach. Pol tia Spoina One- 
w na „o ; AŁ“*, Lwów, Leona Sapiehy 13 145

(*ohoiouia
K I S L I N G E R O W a , ul. 3-go

z dobrem ! św iade­
ctwami -  p o t r z e ­
b n a  z a r a z .  —

M aja 7, II. p. 10515

feofrcinlkfai do 40 lat poszukuje „ j « -  
Mo w in1 fabiyka win ul. Bogusławskiego 9, wejścte 
z ul. Felczyńskiej. Zgłoszenia o.l 9— 20 i 4 — 5 nop.

10581 i
^ 1 myc'a Laszek i etyk ietow ana ItU D IE  I  peszukuje .jab iow in '' ulicą Bogu­

sławskiego 9, woja le z ul. Pełczyńskiej. ZgłoszentA 
ad 9— 10 i 4 - 5 .  10%*2

(11-P I lljlf jKł* Kopernika 22, sprzedaje, w ko- 
ss W I: U III R I I1 U11 mis przyjmuje i kupuje wszelkie 
przedmioty, płacąc najwyższe ceny. — ZwazaC  Ił*  
f irm ę  1 N-. domu 5t2. 147

E iU K tffc z n r. *k -x jn lsr
na kiero wnika
większej instytucji finansowej, z długoletnią prak­
tyką w  kraju i zagranicą, obeznany ze stosunkami 
finansowemi i posiadający dokładną znajomosó b.,- 
chalteryi i korespondencyi, v łajający językiem pol­
skim, niemieckim, angieis :im i francuskim — poszu­
kuje odpowiedn ej posacy we ew ow ie lub „a  pro­
w incji, najchętniej na Wołyniu. Oferty pod „Inżynier11* 
do Biura ogłoszeń Sokołowskiego, jagiellońska I. 7.

10336

ttlB IiWuUIE, di. hrailatóŁtefc 28 
' l i r  i k t f d S l  R W I t t i i j *
p r z e d t e m  Z. R  U  C  H  E  R  A  
p o l e c a  s w o j e  w y r o b y ,  a  to  z 
Benignina krem do twarzy 
Maść rosyjska na bole reumatyczne 
Olejek słuchowy na przytępiony słuch 
Maść kauk&zka przeciw odmrożeniu 
Płyn form&linowy przeeitfV potofri 
Pastylki piersiowe 
Syrup Seeburgera , ha kasze* 
Syrup Suifoguajacolj 
Matico płyn
Matico kapsułki. 50549

Ponadto u trzym uje  na składzie  w szyst­
kie specyfika krajow e i zagraniczne, oraz 
opatrunki, artykuły gum ow a i chirurgiczne.
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STROJE BALÓW
S U K N I E  J E D W A B N E  T R Y K .  M O D E L E  . . . . .  52  000  M p .

. CHEPDECH. GET. . . , . 172. 00 Mo.
FULA i O W E ..........................110.U 0 Mp.

«  G ABARD YN O W E . . . . .  7 2 0 0 ) Mp,
M ARKI7.ETO W E . . . . . 17 0 0 Mp,

J E M P E R y  J E D W A B N E  T Y L K O ..................................... . 29 .8  0  M o .
B L U Z K I  markizetowe, o p a lo w e ,  h o m b in a cy e  o r a *  B IE L IZ N Ę  rezyfo o ’\ą i lakmusową  

p>  nrawJz w ie  niskich cenach — p o ie ia  * : ;a  iy z tanio  .ci A IA G A Z Y N

bid. SZPiTAIiNft 6
naprzeciw  D om  T o w a ro w ego  i Biura 
k ieiowegfo , ,O R 3 l S “ . 149

Zgłoszen i* \v gcaz uacsi p op o fu j n j o w  y  eh w  B iurze Fihn<x« 
ircm, K .̂wkicg*:* ó. 1,1,?.

PANN Ę  jYsżącą bi-egle na maszynie r->zukuj<* B iuro P i l .  
rnowc. i(;{«ń sk v# 0  3. -  Z g łu s zen i vr godzinach popołiw
dniowych. 131,

C C Z M A i r i  iz m

AKUSZERKA przęim ule P ad ; udziela porad 
skich D zieci 7 (Polna).

ulico L w ów
bum

POSIADACZOM
a lis y j  g a z t l i s y
wslr.t"»ny m razie zamiaru sprzedaży 

sa renk i I a_resy nabywnóu?. wm

T a to s *  Wa*un§ IStoa
l iM w ,  W  s łow a  3. Te’fi». S3'i. |

a w O Ł M B  S -S S .L 3 Y

M 25PO&YNI kucharka potrzebna do dworu na wieś od 15 
d3rcza?a; Wiadomość; PL Prtylibska. ul. Hausnera I8ą 

ŚL pfeiro ; _________________________________ 10185_

E T Y K IE C fĄ R K A  —  która zajętą by ła  przy naklejaniu e ty , 
Łfcfc ‘w  handlu wta lub fabryce lik ierów  —  znajdzie o ,  

seSeaacaenic. Zg łoszen ia : handel delikatesów Sdhlefchera; 
P f*®A  Mikotascfeu. 10338

HNfcDCNffC fryzyersk i zostanie zaangażowany na dobrych 
urwiifSkacn. K . K w o lik  — Stanisławów. ICH23

D^flEW CZYNĘ do kuchni 1 Pannę do obsługi gości — 
jw s y la ie  zaraz Cukiernia —  M ikołaja 7 ; 10421

>KU dlA I?KA  dobrze gotująca —  w yłączn ie do kuchni pod 
doz&dnyra! warunkami zaraz poszukiwana. Reutschnerowa 
y& tisM ero 8 A .  Ł  p. 10440

KUCHARKĘ ze świadectwami przyjmie Dr. Goldstein —  
3 ; rarter. 10438

S ŁU Ż Ą C Ą  do w szystk iego  bez gotowania —_ tylko z  do ,
bresm świadectwami — najchętniej njemkę —  przy jm ę na- 

tydksajatt. Potock iego  4 4 ; I. p .; na praw o; 10395

S Ł U P C A  potrzebna. Cukiernia —  Badow skiego  6, 10394

POSTUKUJE się chłopca do składu technicznego. Z g łoszę- 
*.Zokłady techniczne4* —  Jagiellońska 17. 10392

Pa&zfcfewdicafa prjrylml© dwóch1 UJCZHf do 
>**«&!. Syksutska 10 . 10379

PO SZU KU JE się kucharki z  dobremi świadectwami. Zgła_ 
orofliiB: Sumińskiego 5 ; I .  p .; na lewo. 10376

POSEOsCUfE sio pokojowej z  dobrem ’ świadectwami. Z gb L  
^apfiisk ieco 5 ; t, p . ; na lew o. 10375

POSZUKUJĘ osoby jntcl. do lat 35; znającej sfę wybornie 
mu kuchni I gospodarstw ie w ielsk im  do ztasHą pien ia 

P * s i donm. Chętnie N iem kę. Leśn ictwo R O Ź W IE N IC A  *— 
1P. Jarosław. 105

FR YZY E R S K IC H  pomr»cmków poszukuj® O p idow icz; stacya 
kolejowa — S T A N IS Ł A W Ó W . 104

KASYBRKĘ ZA K A U C YA  przyjm ie Droguerya RECHENA t-
(B*- -«ka 12. "  10345

TfSCMNUK dentystyczny; M m odzielny; w  kanezitkn f z łocie 
rwtrasftny zaraz. Dr. B O R Y  —  D RO H O BYCZ. 10317

PO SZUKUJE SIĘ dziewczynkę do dziecka, 
tkw orra Potock iego  22.

Adres wskaże
10547.

?05ZU3C?Ł?C do dziecka 10 m?ea'ęcxnego rutynowanej p »e , 
jfęgotartó lub «feta? Zgłoszenia Wotaośd W  »  właścicielka

10550

PO SZUKUJE SIĘ pannę do klejenia film ów  .ty lk o  rutynowa 
ną na dobrych warunkach do biura wynajmu fjlm ów  
J9SAP1LM ul. Ofiufadska 19. — Zgaszenia, m iędzy 4 —5 
popołudniu. 10566

PR ZYJM Ę  służącą schludną czystą 1 ucsc'wą umiejącą sa 
raodzielnfsj zarządzić domem HcMioraryum w edle umowy. —  
Zgłoszenia pod H. K. do biura ogtoułcd Sokołowskiego 
Jagiellońska 7. 10548

PO SZUKUJE SIĘ chłopca do ckspedycyf filmów'. Zg ło ­
szenia od 4—5 popołudniu w  b ;urzo tS S A F ILM  —  ulica 
Oliniańska 10. 10565

PR ZYJM Ę  od 15 stycznia dobrą ntłodstą kucharkę { porz.a 
dną dochodząca. Manelska, Szeptyckich 10; II. p. 10560.

POSŁUO O CZKA. potrzebna, 
I. o na orawo.

Carowa, ulica K ośb1 liszki 3
10559.

LE PS ZA  pokojowa poszukiwana. -  
Czarnieckiego 3; I. p. drzw ł 2.

Zgłosić 0 —II .  2—5 
10557.

A P T E K A  w  K rak ow i* poszukuje rutynowanego magistra — 
Zgłoszenia RUCH, Kraków. Szczepańska 9 pod M A G I­
STER. X 142

ZD O LN Ą sienotvpistkę ze 7iiaiomr>ścią budiaHeryi przylm ic 
natycbtiTast fjrma Emteka, Lw ów , Kopernika 42B. 145

SŁU ŻĄ C A  do w szystk iego  za dobrem wynagrodzeniem  2 f>- 
Łtanfc przyjęta. Lelew ela  6A drugfe piętro na lewo. 130.

P R A C O W N IA  rymarsko _ slodlarsko _ galanteryjna poszn 
kule chłopców do nauki; pierwszeństwo mają którzy \aż 
pracowali przy rym arshy^ ;^  mogą byó z^ fjrow in cy i. —  
Tkacka 6 ; W ierzbow icz,  ̂ * 10497

PO TR ZE B N A  od 15 uczciwa służąca do w szystk iego  umie­
jąca gotować samodzielnie. Łyczakow ska 36; Dr. M itron 

--------------------  10500.

PO TR ZE B N A  Inteligentna osoba omieiąca szyć do 3 Ietn*e_ 
go  chłopczyka. Ł yc fek ow sk a  36; Dr. Mitron. .10501.

FIRM A O R A F IU M , Kołłątaja 2 p rzy jm ie zaraz iednego pra 
ktj'kanta ą siłę pomocniczą z  działu papierniczego. 10516

C H ŁO P IE C  do nauki potrzebny. Zgłaszać m iędzy 5 a 7 
godz. pop. Przedsiębiorstwo elektrotecfan-fczne mż. Pod_ 
soński BourJarda 3 ; Ł  p, 10518.

FR YZ\T !RSK IEQ O  pomocnika poszukuje f'rm a Perlmutter -  
Kopernika 43. 10522.

PO SZUKUJE kucharki umfejące! prasować do 2 osób na 
prow incyę. ew. z e  starszem dzieckiem. Zgłoszenia z  w a­
runkami pod A P T E K A  do Adra. W jeku. 128.

POSZUKUJE zdolne hafci-ark?
szteina 5.

dziergaczk?} —  ulfca Bern 
10478.

L E P S Z A  SŁU ŻĄ C A  z  dobrym i św :adectwam| zostanje p rzy 
ję ta ; 3 osoby; Pańska 1 IA ; I. p. drzw i 7. 10568.

PO SZUKUJE S IE  kucharkę z  dobremi poleoen:ami. Zgłosić 
się Kopernika 5; IU. p. B u r g e r . ___________________IO551

S ŁU Ż Ą C A  do w szystkiego potrzebna zarar. Sokołowska 
M ikołaja 18; II. p. 10531.

P A N N A  do dziewkęcio -  m iesięcznego dziecka z  dobremi po 
leceiii^imf natychm*ast poszukiwana Zgłoszenia od 11 do 
Z 1 od 4 d0 7 codziennie G LAD JATO R F1LM  S łowackiego 
16; parter.   ,2S-

S ł-U ŻĄ C A  będzie przyjęta w  Zakładzie sierót żydowskich 
Janowska 34. —  ^głoszeni*1 od 4—6.  10481,

POSZUKUJĘ młodej posługaczkł do sprzątania. Z g ło szeń *
przedpołudniem Berger; Legionów 7 ; II. p- 10486.

BUK L I O W C A  młodego, zdolnego prry{«n^ natycSuHuast 
Rybczytiskj, Rzeźnia rahijska 94 Z—4, 10489

ARTTJR S M U T N Y  —  stroicie! fortepianów —  Chm ielow ­
skiego 5 ; przyjmuje strojenia i reparacye; 30335

NAJSO LID N IEJ; najszybciej 1 najtaniej przeprełwadza tran 
sakeye kupna { sprzedaży realności jakoteż wynajem ml© 
szkań E W O LU  T A ; Ossolińskich 11. 10352

ZD O LN Y  hai;d low iec; galanterya —  poszukuje spólnika 
z  kapitałem. O ferty pod S P Ó Ł K A ; Oddział reklam owy 
O R B IS ; Jagiellońska 20; 10460

OSO BA intet, przystąp^ % urządzeniem restauracyjny kif- 
chfnnem orriz z  pracą do intratnego interesu. Zgłoszeniu 
pod SO LID NA do Adm. W ieku. 10396

AKUSZERKA przyjmuje, udziela porad 
Sapjehy 65. 55. Q.

dyskrecya. Leena 
10016

ZA  U D ZIAŁ spółki Odstąpi duży parterowy pokój biurowy 
katolikowi. Zgłoszenia DOM H A N D LO W Y  9999. W iek  
N o w y .   33012.

AKUSZERKA js fik U Ł A  ptzyjm uję zam ówienia; udzielił po­
rad pod dsAsrecyą G ró decka  49; I. p. J030I

AKU SZERK A LU T K O W S K A  7, Warszay^y przyjmuje zamó­
w ien ia; udziela porad pod dyskrccyą. —  U lic* Asnyka 9 
drzw i 2. * 10257

K TO  z P. T . K U P C Ó W  przem ysłowców  łub osób pryw at­
nych ma do załatw ienia sprawy handlowe; prywatne lub 
Jakiekolwiek ZLECEN IE  DO W A R S Z A W ^ ': P O Z N A N IA ;
Ł O D Z I: G D AŃSKA itp — Załatwiam osobiście po umiar 
kowanych cenach tj. ty lko  za zwrotem  kosztów  podróży 
bez żadnego innego wynagrodzenia, (Takźo konwojowanie 
tow arów V  —  b ^ k a w e  zgłoszen ia do Admhi. W ieku N o ,

H w ego  pod PO ZN A N  z *  okazanfem legitjrmacyl Nr. 2^*15 .
_ _ ____       9004

W AŻNE  D LA  G O RZELNI j Fabryki lik ie rów  koneesyonowa 
ny w yrób  miar cechowanych przez Urząd M ierniczy 

sprawdzone do 50 L . wykonuje Pracownia Blacharska —; 
Lw ów . Żółkiewska, 26; H. .Metzger. 10325

W YD Z IE R Ż A W IĘ  A1ŁYN 1 T A R T A K  wtłdny gospodarczy 
dobrze prosperujący z  zabudowań a m j; 3 1 pól morgami
pola w  dobre i uczciwo ręce katolikow i na łat 5— 10. —4 
Warunek; pożadana w iększa gotówka. —  Zgłoszrtda oso­
biste ty lk o  z  zadatkiem Zygmunt Lew ick i w  S T R Y J U '—; 
M ick jcw fcza  30. Na Ijs ty bezwarunkowo nie odpowiadam, 

          10523

POSZUKUJE milion Mkp. pożyczk i na 6 m ies ięcy ; dam 
dw ie tony dóbr, w ęg la ; procent według umowy. Z g ło .

szenia M. N . Adm. Wffrfcł. 10492.

D ZIE R ŻAW A. Poszukuję spó lnka samotnego do fo lw ark* 
120 m orgów : potrzebny kapitał od 7  do 10 m flfonów. ~4 
Zgłoszenia W iek  N ow y pod DO BRY INTERE S. 10494

POSHO PCS2UKLM4, I S B
W D O W j4 % 5 fctnią cćreczktt —  p«szuku!e pos*dy kosdou 

djui —  klucznicy we I.wow le; na wieS do <iw iru; pleba.
utrzymanie I dobre behodzenie sio be*nic —  tylko za

w ynagrodzeni; zna 8w r e . ' „ » »  „ « . «  u o .
brze. Łaskawe zgłoszenia Lw ów  —  Kopernika Nr. 9 -4  
■ANÓSKA ANNA,____________________________________________10153

ŚbUt.ARZ M ASZYNO vVY —  maszynista —  por suknio po . 
śaoy od 1 lutego tub inarca. Łaskawe zgłoszenia pod 
D. R. TUR* A n/s.,. poste_restaMa. ,0357

StTLDCNT teca.nikł . eŁiOKftaiouAec: władający^ biegle Je. 
ykiełn polskim; niemiee.cim; rosy5skiin ; rumudsKin. i 

z dl.igoieu a praktyku techniczna I biurowa —  pos ukuił
odpowiedniego yojęeia w  orzedsiebiorstwacl. Ce*rt d «
Adm. Wieku pod UCZCIWA PRACA. 106

PANNA intel. z buchalteryą —  piszącą na maszynie —  po. 
sznkuia POSADĘ w  godz. przedpołudniowych lab a l » .  
dzienna. Zgłoszenia pod J0ZEPA 19  do kdm. W i e n .

10113.

K O W A L  poszuknle stużby dworskie! na ordvnarve o-* 23. 
marca. Fsemne oferty pod K O W A L do Adm. W ieka
Nowego. 103S7

P A N I dystyngowana lat 34 —  zajmie sie samoistnym za . 
rządem domu j troskliwie wychowaniem ̂ z[cc’ ' Maiewsk*
uh Leona Sapiehy 20; III. p.» drzwi 8 ; Lwów. 10462

POSZUKUJĘ miejsca przy Jednej osob^ rr3 : t1łfv;^nt5aIn^* 
z dwojgiem dz'eei wi 1 rowie lub " a f J ~ T 2 r« L  Zalm9
sie całkowicie —  diichnla " *
przystępnych amrunkzoi od ZAP.AZ- Zgłoszeń,a Ho A d ą  
Wieku pod PRACA. __________________________

D U JR A  KR AW CZYN I p„szukuie domach pry^
walnych. Zgłoszenia P°d N~ ZĆ3 do A m. eku.

MŁODY, nc—dwy l  ene giczny r ° ,W
posady do widkszej B

do ta>. W e k a  Nowego pod A . l(H9jv



,W 1 lK  N O W "  Nr. 64^7 ?, dnia 11 stucznia 1923

BUCj lA L T iiS  _ b.Iansisia obznaiomiony w  orespondency 
poNko .  nieni. poszukuje posady w  poważnem przcdsię 
b iorstw ie i  15 marca pod A U TA  do Adm. W jeku. 10261

M ŁO D A  W D O W A  po leg ion iście dobra kucharka z  dobry 
i Jicccniand pcezukuj odpowiednjei .posady. Najchę
tr.fęl w  restauracyf, W iadom ość w  Admin. W icku po 

JCLGHARKa. 10544.

Z A R zĄ D  DOM U (k »toF~kIego) opiekę chorej:o p rzy jm ę
osoba Inteligentna średnich ta l  Zgłoszenia do Adm W ieku 
pod U C ZC IW A . 1052,

TRZEJ W IE D E Ń C ZYC Y . m onterzy poszukują posady ?ak? 
masz; niści do motoroi- naltowych w  m łyn e  lub truci 
h rzedsjębijrstw ie, tukźc na prow incyę. Wzm iankowani sa 
wyuczonym i fachowcami I w e w s z y iłk '' m bjegii. — 

'  O terty lo Adr- W ieku pod W IE D E Ń C ZYC Y  JJ0532

POSZUKUJE posady praktykanta W ujowego. —  Zgłoszeń 
listowne do Adjn. W ieku pod ZDOLNY, 10533*

K IE R O W N IK  fsUryhł ceg ieł ) dacuówek m iody, znikui po 
sadc: posiada tcoryę i e r jk tykę. Zgłoszeń a : Gniady Kra 
ków —  G rzegó rzk i; Rzeźnia dla M. 10l.v

IN TE L IG E N TN A  P A N N A , piszącą n » maszynie poszukuje 
posady. —  Zgłoszenia do Adm. W icku  pod PR Z YS ZŁO Ś Ć  

c   ___________________________  K/509

1W 00W A inteligentna zairnie się domem i dzie 
ćmi za matem wynagrodzeniem. W iadomość Na 
bielaka 23, Zwolińska.

9016

D W IE  G O SPO D YN IE : jetLia osoba lat Średnica z  d o łe m  
gotowaniem ; druga nteligc I  a 19 letnia pamia w yszko­
lona w  gospoda, stw ic post lu la  posad w  bog-tych  do . 
mach Itib u w orze. —  Łaskawe zgłoszen ia : W esołowska

plac Unii Brzeskie) 10 u p Krasno jdrw el. 10,93

POSZUKUJE posady tkspedyemk? k erow n iczk i lub b ium  
listki w  mi cis cu lub n; prow incyę! Diugoletma praktyka 
Zgłoszenia do Admln. W ieku pod M . 10496

R 7 4 D C A  .  EKONOM  lat 30 z . dobreml rcfereneyaml ob e . 
znany *  lasowością i  bucha, to ,-yą poszukuje odpow ie , 
dnie) p o s-d " od zaraz albo od 1 kwictnła na ordvnaryę -- 
Łaskaw e zgłoszen ia: 8 **śn>ki p. Rohatyn. W odzinowskl 

c  __________  1049S

A tW U N K T G O S P O D A R C Z Y : kawaler, z  ukończona szkołą 
*oM ceą  | 2 letnia praktyka gospodarcza poszukuje posa. 
dy. Łaska UJ zgłoszen ia: Franciszek Motyka. Góra rop . 
CZYCko p. S ędziszów  (M ałopolska!, 129.

*00 T Y S IĘ C Y  ofiaruję za w yrełTen le stałej posady u rzę . 
dnika: kasyera magazyniera lub t. p na korzy,tnvch  wa 
runkach. —  Zgłoszenia pod K W A L IF IK O W A N Y  do Adm 
W ieku ■ 140

L E Ś N IC Z Y  w  sile w ieka z  egzaminem m u)etw owvm ; <Hn_ 
gnłetnla praktyka w e  w sz '" tk łeh  *utez'aeh  gospodarki 
sowę) | tartaczne!, rrzum lefa’ dokładnie zosoc d:ukce 

rolną. XI. 1. O . poste restante “ W itk ó w  now y (Malonetska.)
Ł--------------   '  10567.

■&&“" »  KSESZSCANia I £ X L 5 ^ Y  I Ł # 1?

PO SZUKUJE SIE w ięk szy  ta ja zm  w  śródm lcśeu. k io .  
azenia: B lnro spedycyjne Kolłątata 3. 10341

E W G L U T A  Ossolińskich 11 posznkufe wolne pokoje kawa­
lersk ie; mieszkania k łlkopokcjow e; lokale rarobkowe dla 
bardzo zamożnych odbiorców . Ma kilka folhych mieszkań 

oddania. 10351.

POSZUKUJR Panfttnkv na stancy e z  calem utrzym aniem ; 
^ K ło s z e n ia  pod PA N IE N K A  do Adm. W ieku ; 9003

Z a m o ż n y  AKADEM rK poszukuje osobnego pokoju z  calem 
utrzymaniem przy lepszej rodzinie. Zgłoszenia do L. 

^  f  rorfmann; D R OM O D Y C Z ; Floryańska. 107-84

^ ^  TO R U N IU  4 lub 5 pokoi i z  przynależy to . 
CTtiini; śliczne do Z A M IA N Y  na mniejsze w e U w ow ie . — 
Zgłoszenia: Starmław Burnatow icz; Toruń. Mteck;ew|_

tza  80; drugie piętro sim o u dyrektora kinoteatru Koper­
e k ;  L w ów . g7

P o k o j u  u m e b l o w a n e g o  z  wiktem tuiTbez- —  p-w
Intel, lepszel rodzinie —  poszukuje samumu pani Z g to . 

_ »zc ;u a  listowne do Adm. W ieku pod S K. J03I5

^ e k - 1 ,^ P °wa'-ncl iiistytucy; naftowej kawale joszukuje 
ó w n 1 ?  gmnhIcwancKo poho)p z  oddzielnem wejściem. - -  

— W ieku N ow ego pod P . S. 1C365

POKOJ z  utrzymaniem dlą dwóch panów. Na Btcuke 2ZB.
------------------------------------------   10538.

POKĆfJ lub stancyę z  meblami lub bess poszukuje młode 
m —fń  )two. Łaskawe zgłoszenia pod A U TO M O B IL  do 
Adm u. W iekn. JU4?s

PO S ZU K IW A N Y  POKOJ U M E B LO W A N Y  Z OSOBNEM 
W EJŚCIEM  W  ŚRÓDM IEŚCIU . CEN.. O B O JĘ lN A . -  

ZGf, O SZE N IA : SEF.LIG. SYK STU SK A  B. 1050?

PO S. u",,UJE dwa puknie z  zuchnfą lub w ięcej z  mebla­
mi iuo bez z  komfortem ; sapłacę debrze. —  Zgłoszenia 
do^Adm. W e k u  BEZ PR O C E NTU . 10 5 11 .

PRZYJM Ę na m lcsigan  e z  utfzymanfcm panienkę z  ramoż 
" “ go domu. Zgłoszenia ŚRÓ D M IEŚC IE  Adm. W ieku 

-------------------------------------------------------------------------------------- 10525.

\ ,

W P IS Y  no nowe KU R SY D LA  D O RO SŁYCH . 
HANDLOW H, T O W A R O W E  1 BANKO W E —  
STENOGRAFJI POLSKIEJ, ranne i w ieczór- 
ne —  przyjmują od 4— 15 stycznia 1923 w  godz. 
od 10— 12 i od 5- -8 KONCES P K A K T . KURSY 
KSIĘGOW OŚCI —  Z. OLSZEW SKIEsjO  —  
L W Ó W  —  K U R K O W A  38. 19.

W P IS Y  na now y kurs, obejm ejacy BUCHALTJSRYE; R A - 
C H U N K I: &RES1 O tłD E N CYr ; .1 ZCHNIKE 1N D LU :
STCNOGRAFIF, pr*yjn iu ią do 15 bm. cd 5—8 KONCES. 
KURSA H A N D LO W E  D LA  D O R O SŁYC H  U LIC A  Ł Y C Z A ­
K O W SK A  24. 10353

PO M A C A M  | tjyoczara w  krótkim czasie Języka francu­
ski ego J n iem ieckiego; Długosza 37; JI. p. 10527

AKAD EM IK  posznkuie lekcyi z  fim u a iynm ; szkoły wydzia 
łowej lub normalnej, —  2głoszen*a do Adm. W feku pod 
LE K C Y A . 1*364.

W . S Z K O L E  T A Ń C Ó W  
e i E  N R Y K I  B R Y S I O W F . J
; rzy  ulicy Ra tow s li iego  I. 23 (gm ac h  S k a rb '  a )  

r o z p  czyna sin 1046,4

KT TT3FJ6 fai T A Ń C Ó W
Wpisy codzienn e od Aodz ny 6*t j.

W L  K U P W 5  I S P 3 r .S 9 A .t  O H

M EB LE różnych n koti o rlt: en lykl poleca Z ie liósk l —  alica
Kołłątaja 6 ; atclarnia —  tam ie w » i  siaty stolarski* —  kas*

JS:_3' ______  ______________________  ■ ien>
tW O L U T A  Ossounsnich U  sp .,eda  d-iży obiekt U b ry c , 

z  W illą; torem przem yałow yib za rogatką za 2 .0 milionów 
, p- r  1 A.K 1AK dwugatrowy 14 budynków; inwcatars
i y w j  i  ma tw y za 70C milionów lkp  _  P rócz s e to  li u  
mienicc damv parterowe- w ille  a wolnemi sia
ml lub bez, mujątkl rolne. ttlWi

U B R AN IE  żakietowe now e; pierw sze) Jakości j fraku 
sprzedania. Piekarska 10; sklep. Anklew icz WZ5J

PS YC H E  i sypjalnia do sprzedania. Pu ław skiego L R ) - ;  
w  podwórzu; od 2—4_ieJ. JO072

M A S ZYN Y  DO S Z Y C IA  Sm gtra ręczną | rożna ekazyłnio 
sprzedam. Pasterski —  Pełczyńska 7 104*3

SPRZE D AM  sypialnię Jasną. Teresy 32, parter aa le w o ;
JLłffl

SYi IA L N IA  Jasna; Jaaalnln; kanapka: 4 o tel>U ; butulka; 
otomana do sprzedania. Chorążczyzny 29; parter. 10450

KAM IIm iiCĘ II. p. z  elektryką p rzy ul. P io tra  i P »w ł *  ta  
i ‘.  .nil. okazyjnie do sprzedania. B liższe w iadomośą ;

_ B (u .o  Brlicka —  nl. Kościuszki 2 . 10473

Al [ ] j j  S K i <AK ŁAD  aprDwizacyiny kiu>nac bydło opasow e; 
w  k .żd ii ilości. Odbiór i w ypłata gotówką na m iejscu; 
Z g  -7 ‘ i r s : MfCjskl Zakład ap row jzacy ln y ; L w ó w ; o fe a  
Knszew icza I. 1 (boczna Zatnarstypawskiei). ICO

F O R TE P IA N  w  d o b ry t  siunii. krótki —  kupię Z g lo ^ e n ia i 
Gruszecki —  Kamionka strumiłowa. ’ 1043J

S P »Z E D A M  sypialnię Jasną. Ul. .Malecitjego 4 —  parter 
Prawy. mjgg

O KAZYJN IE  sprzedam syp ia .nę 
Rom anowicŁ. 10  —  LAM US.

garnitur sa fęn ow j. W , 
I

SAJY.ODZIELNY K U P IE C ; kaw aler; lat 26; katolik ; w y ­
kształcenia akadem ickie; w la lcTcc* w iększej realności na 

prowfncyił; posiadający v.re Lw ow ie  mieszkanie z  urzą­
dzeniem.; poślubi sympatyczną pennę z  dobrego domu. — 
Posag wymagany. —  Zgłoszenia do Adm ’n. W ieku pod 
EMTL. 10536

K A W A L E R  łat 28, brunet, przystojny o ien i się a panną in­
teligentną do fot tychże bez względu na posag. Zgłoszenia
do Admin. W ieku pod URZĘDNIK- 10529.

W D O W IE C  łat 49 ; fachow iec kolejowy pragnie poznać
wdowo do h t  40 w  celu matrymonialnym — Zgłoszenia
do Adm. W rcku pod K O LE  IO W Y  FA C H O W IE C . 10534.

K AM IE N IC A  II. p, okazyjnie z  zapewnlcjiem rak?ak;*r'ein 
do sprzedania. T y lko  poważne zgłoszen ia : v i. KazUft?^ 
rzowska 29, porty er. 10372

FO R TE P IA N  krótk i; k rzyżow y sprzedam ; Pańska I. 8 
HI. p,. od 2—3 popołudniu. M39S

DO SPRZEDANIA okazyjnie żakiet i anglez. W i a ­

domość: kraw :ec PalenieckI, Pełczyńska 8.
-    9007

W ALC E  I KAM IENIE  M ŁYŃ SK IE  poleca M. STDM 11AUS; 
L W Ó W  -  K R AS IC K IC H  18 A. 10336

O KAZYJNA  sprzedaż —  wiedeńska sypialnia f  połe^yacfee 
mebię. Tannenbanm lakóba Hrraana 7. 10541

SPRZE D AM  fortepian k rótk i; etna dwa m iliocy Sikp
. Łyczakowska 20; Kluczewski.

K U PIE  DOMEK z  wolnein m eszkaniem na perylcrracii 
sta blisko tramwaju; parcelę okojfea technik?. Zgłoszenia 
skrytka pocztowa 16. 10552.

BLO N D YNK A  lat 19 obywatelskiej rodziny: ładna In tel'gen 
tna; muzykalna średniego wzrostu w y jd zie  za zs
zamożnego obywatela ziem skiego łub Inżyniera. P ow aż­
no zgłoszenia do Adm. W ieku pod WTES. 10495.

MĘŻCZYZNĘ sfoteczneeo na odpow{edn*em stanowisku po­
szukuję dla mojej siostry, s łe ro ty  panny rkoło  Jat trzy ­
dziestu; pracującej w  dziale handlowym- ckromnpi w 
wymaganiach w  celu roatrvmonialnvni. Posładia cz fe rv  

m iliony ? wyprawę. Zgłoszenia p*seinnc; Maryan posfeo - 
sk i; poste rest- Lw ów , gł. poczta. 10512.

SPRZE D AM  \vóz c iężarow y mało ftiyw any ■ *  seen|ijjefe
kołach. S IC liÓ W  —  Kuźniar. >0406.

K O N C E R T O W Y BOsendorier do wynajęcfo. —  ¥»*v*domożc 
codziennie od 15 do 16 godz. Szpitalna 54; I. p, WHS5.

i P O Ł O W A  KAM IE N ICY JednopiątroweJ do sprzeda«»», cwcn, 
j tuałnio w^olne m ieszkanie; pośrednictwo n ie w yk '«e zo * «  — 
{  W iadomość Lachs. Ska malarska. Ruska 8. KM87.

LO K A L  U RZĄD ZO NY gaJant I pap. przy ruc*t! we* abcy
zaraz do sprzedania. W iadomość ul. Działyńsk ca 12. 

---------------------------------------------------  10490,

C H A R T 2 ?etu. sybery jsk i do sprzedania. W iad oow fó ; Cae 
śnlki p. Rohatyn. Schmld. 9C499

OZENIE się z bogatą panną. 
Adm. W ieku Nowego.

Zgłoszenia pod 2222 do 
10556.

POKÓJ D U 7 v »
dwóch rn in u - , J>"2V toW fgentnel mdzir.io dla
ke2 Pości°i' techników z  p rzy  z  w ójtem  utrzymaidein 
w a do p l wr v ' ntl;al'-;';e mebIi„  P O ^ ''k i^an y . Z

----------------------------BaiU; Handlowy w  Krośnie. 10517
L O K A L  ąa

do sjótlti pr* cofRi<l przem ysłową odnsinę lab przystąpię 
południ 1 P  h 3 ' m kapitelem. Wiadomość godz. 2 -4  po . 

------------ -  ka iS- 10535

Z L w o T  j." I p ( o ^ aj f ?  7  I7JoC20v' ic “  odprW.jednie we 
Lw dv w> I I , ?  ! 1, Jdzieli z  grzeczności Paul Makowska 

7 - L .  Listopad 1. 5 ; JI ,fJŴ

° r a z  d o ° ^ n a i^ r # dt| ^  ”  przcmy^ owc. w  ^ódmfeśctn za 
t e h  i Sk -5 p T  - \v-?rm acve w  D yrekcyj F irm y : JVUko- 

• a'wZ SłlAolascba oC godziny 7.1 do 12 c zed

K A W A LE R  lat 32; na ukończeniu stud.yów iniiwcrsvtcckteb 
pragnie zazua?om‘ć  się z Jutr^rentną panna lub 
i. majr.toczkiem: Polką lub Niem ka: w  ce-lu matrvTno_
nlalnym. — B ’ ’ższa Wiadomość restante —  L w ów . oka. 
gfclclftwt Zaświadczenia dcmobj Nr. 17. «)C0S

Z f iU B Ż 6 N 9  B H f

SREBR NA P A P IE R O Ś N IC E  z  nakllaldajtc mi napisantii zg;;_ 
bjono <l.r.G 6. styczn ia ; w  drodze z  teatru małego do 
przystanku tramwaju obok ul. ZygimmtowskleJ. Z ztosze . 
nia za sowiteni w yn s iro iiz e ifem : ul. Rdnianowtcz.. 2?;
I. piętro, drz\\*i 4 ; 10350

K AM IZE LK Ę  pupfelaiit zgubiono 'w  sobotc w iecz. w p rze . 
chod .it P I. Bernardyńskim ; ul. Knball do dl. F red ry ; — 
upraszam łaskawego znalazcę o  zw rot za wynagrodzeniem 
do garderoby w  Kawiarń: Roma. 1.04S0.

SREBR NA torebkę zzuuiono w  sobotę 6 stycznia w  p rze . 
chodzie z  Boczkowskiegc do 3ema; Zn .G zca racz-' od . 
dać za w-ynagrodzcniraii do firm y Oberwalder ul. Leg io—- 
nów'. — *  70483

U N IE W n zN IA  Sir, tym czasowe ^wc-lnienie z  wojska 69 
p. strz. Iw . na nazwisko kapr. Rosulsk ego Józeta zagn 
b ’ 0(ic w  dnia 1 stycznia J923 na ulicy .Mickiewicza. 1J5CJ'

SPRZE D AM  ubranie żak 'etow e za 120.000 mkp. O vo ód ż  —: 
św. Szymona 1 m iędzy 4—5 godz. ' j i j jy i

F O R TE P IA N  krótki k rzy żow y  czarny; angielska iffiecSsnfka, 
oimzyjuje sprzedam. Łyczakow ska 57 o ficyn y —  13nzi 
lew ic? !' '  - ‘ J05C6

M AJĄTE K  14C ino. ió w  z  tego 20 m orgów  laki I. Łlssa: *  
morgi ogrodu; 7 m orgów  lasu; reszta ornego: «riyo  o
dwu kamieniach przy siacy: ko le jow ej; nadto materyał 
drzewny na 3 budynki; inwentarz ż yw y  I martwy —: 
Po lakow i do sprzedania Aćig. Dr. Hessel. Z łoczó w KI50S.

D O M  M U R O W A N I p a rter"-., z -robieni mieszkanioa orae 
3 parcele budowlane o 4J0 so i. oaoilPcn Listopada omyci! 

miast do sprzedan'a. — W iadomość Sadownicka 165 — 
Osowskj.   KJ513

SZAFĘ i ładu sklepową sprzedani Kohn. Po tock iego  2-ł 
.-J5Hw

O FICERSKI płaszcz na wafctlmic, na słusznego w  donryrtj 
stanie, sprzedam "a l-ck t 12 . 1 1 1652*

K IL IM Y  !  chodniki sprzedaje okazyjn ie Dotoicum  — ,r .-'a 
Leona Sapiehy 34. 00521

FR AK  t- kamizelkę nr m ężczyznę n iskiego szczap ieco  sprzc 
dam. Zgłoszenia od 5 do 7 Ałfku*!. Potockiego .3-A irt tr 

--------------    Mg?4.

KAMIENICA dwuplątrow* <t« sprzedania. B I»r« tKtlos.tń 
Bracka; Kościuszki 2, ssasp
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D o  s p r z e d a ż y  K O j n i s o w e j  i  z a  g o t ó w k ę !
Webie, -różki dziecinne, maszyny do szycia, pisania, garderobą damską i męską, dywany i wszystkie 
iz e  d o  użytku dom owego przyjmuje^ nie licząc skł idow eyo, po najwyższych cenach, z rapewnis^km

sprzedaży, D o m  K o m i s o w y ,  u l .  S y t i s t u s K a  Ą > & »
( p a r t a r  l r w y . )  Na sir ladzie: F u t,o  podróżne, meble, przyrządy gimnastyczne, otomany i rozm. okazje

Will i MUS
z pierwszorzędnych kopalń, dostarcza natych­
miast w miejscu i na prTwincię ro cenach 
konkurency,n;cl- FOŁSIUE BIlfRJ WĘSIlOUJS, 
LJefCiS, plac Halicki t. 7 (Sztuka Kościelna).
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jest najlepszą i najwydatniejszą f rbą do 
bielizny, do wapna i dla celów malarskich.
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